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Wystawy, koncerty, 
wspólne śpiewanie 
towarzyszyły 
obchodom 80. 
rocznicy wybuchu 
Powstania 
Warszawskiego, 
które objęło również 
teren powiatu 
legionowskiego. 
1 sierpnia 2024 
r. oddawano 
hołd bohaterom, 
którzy na pomoc 
Warszawie ruszyli 
i walczyli również 
w Legionowie oraz 
okolicy

Na rondzie Armii Krajo-
wej, przy pomniku Polski 
Walczącej w Legionowie po 
godzinie „W” przemawiała 
Anna Szczepłek, wiceprezy-
dent miasta. Podkreślała, że 
ta rocznica jest wyjątkowa. 
Kombatanci będąc nastolat-
kami chcieli słyszeć takie 
słowa, jak: jesteś ważny, twój 
głos się liczy, bądź z siebie 
dumny, bądź sobą.

- Znów mamy okazję wy-
razić podziw i wdzięczność 
za niezwykłą odwagę oraz 
poświęcenie podczas zrywu 
powstańczego. Coraz więk-
szego znaczenia nabiera prze-
słanie Powstańców, którzy 
przekazują wartości: nie bój 
się mówić prawdy, przyjaźń 
jest niezwykle ważna, trzeba 
żyć uczciwie - mówiła.

Uroczystości towarzyszyła 
m.in. asysta wojskowa, salwa 
honorowa, a lista delegacji 
składających wiązanki była 

bardzo długa. Goście i miesz-
kańcy mieli okazję zapoznać 
się z częścią wystawy o dzia-
łalności i walkach Armii 

Krajowej I Rejonu „Maria-
nowo-Brzozów”. Została ona 
przygotowana we współpra-
cy Zespołu Ochrony Pamięci 

Armii Krajowej „Brzozów” 
oraz władz samorządowych 
Legionowa.

o.ga.

80. rocznica powstania warszawskiego

o 17.00 ruszyli do boju!

Sądy wielokrotnie już orzekały, że politycy i inni ludzie na 
eksponowanych stanowiskach powinni mieć tzw. „grubszą 
skórę”. Oznacza to, że muszą się oni pogodzić z tym, iż wszy-
scy mogą patrzeć im na ręce oraz nawet bardzo dosadnie 
krytykować ich poczynania. W końcu sami tego chcieli, kie-
dy pchali się na „a�sz”...

Nie powinno być w tym niczego dziwnego, skoro ludzie 
ci powinni dawać innym przykład, a na dodatek są sowicie 
opłacani z publicznej kasy. Każde ich potknięcie, nie mó-
wiąc już o nieetycznych zachowaniach i gorszych rzeczach, 
będzie więc komentowane i piętnowane przez opinię pu-
bliczną. I tak być powinno, bo jak wiadomo ryba psuje się od 
głowy. A więc, jeśli oni będą oszukiwać i kraść, to przyzwo-
lenie do takich zachowań będą czuć wszyscy inni. 

Niedawno mogliśmy obserwować również u nas sprze-
dajnych polityków, którzy w zamian za stanowiska, czyli dla 
własnych korzyści, gotowi byli „zdradzić” kolegów i wybor-
ców. Teraz pojawił się list wzywający ich do złożenia manda-
tów radnych, skoro radnymi tymi zostali przede wszystkim 
dzięki poparciu partii, z której zaraz po wyborach wystąpili. 
W ich przypadku, nie oczekiwałbym jednak, że postąpią ho-
norowo i zastosują się do tego wezwania. 

Najwyraźniej przyzwyczaili się już do brania pieniędzy 
z publicznej kasy, jakby one - po prostu im się należały. 
Można podejrzewać także, że nie zajmą się żadnym innym 
uczciwym zajęciem, gdzie aby zarobić, tak jak muszą robić 
miliony zwykłych zjadaczy chleba, trzeba się narobić. Dlate-
go można przypuszczać, że szykowane będą dla nich kolej-
ne wygodna posady. 

Pozostaje jeszcze nazwać po imieniu, to co dzieje się 
w naszej lokalnej, samorządowej polityce. Do tej pory wzo-
rem takich zachowań był niejaki pan Kałuża ze Śląska, który 
w zamian za stanowisko i związane z nim apanaże gotowy 
był zmienić partyjne barwy i wystawić wszystkich do wiatru. 
U nas jednak nie chodzi o jedną osobę, ale aż o cztery, które 
dostały w dodatku pierwsze miejsca na listach wyboczych. 

A więc, to nie kałuża, ale jakieś bagno...
Paweł Szyling

krÓtko i na teMat...

Legionowska KAŁUŻA  
czy raczej bagno?

Panią Kamilę Łagidę 
ps. Kama - łączniczkę 
z czasów Powstania 
Warszawskiego 2 sierpnia 
2024 r. odwiedziła w DPS 
„Kombatant” zastępczyni 
prezydenta miasta Anna 
Szczepłek

W okresie powstania Pani 
Kamila działała w ramach VI 
Obwodu (Praga) Warszaw-
skiego Okręgu Armii Krajo-
wej - Narodowa Organizacja 
Wojskowa - batalion NOW-AK 
„Antoni”, kompania „Anna”, 
następnie batalion „Karol” - 
kompania „Katarzyna”.

Była małoletnią (11 lat) łącz-
niczką w drużynie brata - Ja-
nusza Lipki ps. Drewnowski. 
Jako dziewczynka przenosiła 
pistolety na punkty szkolenio-
we oraz meldunki. Przysięgę 
złożyła przed Romualdem 
Taffem w kwietniu 1944 r.

RED

Z WIZYTĄ U ŁĄCZNICZKI

Kamila Łagida ps. Kama

REKLAMA
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Radni, kandydaci na 
radnych oraz wyborcy 
Prawa i Sprawiedliwości 
wezwali Jacka 
Drozdowskiego, Konrada 
Michalskiego oraz 
Artura Stankiewicza 
do złożenia mandatów 
radnych powiatu 
legionowskiego. Zdaniem 
wzywających, radni ci 
oszukali wyborców oraz 
sprzeniewierzyli się 
swojemu środowisku 
przechodząc na 
stronę przeciwników 
politycznych

0 lipca 2024 r. w Starostwie 
Powiatowym w Legionowie 
został złożony list otwarty 
skierowany do 3 radnych, któ-
rzy uzyskali mandaty startując 
z list Prawa i Sprawiedliwo-
ści, a następnie zmienili bar-
wy partyjne. Niemal natych-
miast po tej zmianie, dzięki 
nowym rządzącym, uzyskali 
dobrze opłacane stanowiska. 
Pomogli również w wyborze 
Romana Smogorzewskiego 
na starostę. Podobnej wolty 
dokonał także Karol Urbaniak 

z Bezpartyjnych Samorządow-
ców Powiatu Legionowskiego.
Do listu skierowanego do rad-
nych Jacka Drozdowskiego, 
Konrada Michalskiego oraz 
Artura Stankiewicza dołączo-
ne było 99 podpisów radnych, 
kandydatów na radnych oraz 
wyborców Prawa i Sprawie-
dliwości ze wszystkich okrę-
gów wyborczych.

WEZWANIE  
do złożenia mandatów
Legionowo, lipiec 2024
Jacek Drozdowski
Konrad Michalski
Artur Stankiewicz
My, kandydaci na radnych 

oraz wybrani radni powiatu 
legionowskiego, miasta Le-
gionowa, Jabłonny, Serocka, 
Wieliszewa, Nieporętu z reko-
mendacji Prawa i Sprawiedli-
wości, oraz wyborcy Prawa 
i Sprawiedliwości w wyborach 
7 kwietnia 2024 roku, wzywamy 
panów Konrada Michalskiego, 
Artura Stankiewicza oraz Jac-
ka Drozdowskiego do złożenia 
mandatów radnych powiatu.

Po uzyskaniu mandatów 
sprzeniewierzyli się Pano-
wie swojemu środowisku 
politycznemu oraz tysiącom 
wyborców, przechodząc na 

stronę naszych przeciwników 
politycznych. Przygotowana 
koalicja PiS-u z Bezpartyjny-
mi Samorządowcami, mająca 
realną możliwość objęcia wła-
dzy w Powiecie Legionowskim 
upadła, a władzę objęła Plat-
forma Obywatelska z Roma-
nem Smogorzewskim w roli 
starosty.

Zostaliśmy przez Panów 
oszukani. Zdobyli Panowie 
mandaty nie tyle z powo-
du własnych zasług, co ze 
względu na autorytet Prawa 

i Sprawiedliwości. Przypomi-
namy, że na sukces partii pra-
cowali wszyscy, którzy zna-
leźli się na listach, oraz liczni 
zwolennicy Prawa i Sprawie-
dliwości. Panów niechlubne 
postępowanie – oszukanie 
wyborców – naruszyło auto-
rytet Prawa i Sprawiedliwo-
ści. Dlatego wzywamy Was do 
zrzeczenia się mandatów rad-
nych powiatu legionowskiego 
– w zaistniałej sytuacji nie na-
leżą się Panom.

Wojciech Dobrowolski

POWIAT. Konsekwencje sprzeniewierzenia się radnych:

Wezwanie do złożenia mandatów

na sYgnaLe

WIELISZEW
OBYWATELSKIE ZATRZYMANIE 
PIJANEGO KIEROWCY W SKRZESZEWIE

28 lipca kilka minut przed 18.00 kierowcy zawiado-
mili policję o podejrzeniach odnośnie do trzeźwości 
kierowcy audi. Obywatele zatrzymali kierującego na 
ul. Kościelnej w Skrzeszewie. 26-letni mężczyzna miał 
2 promile alkoholu i był poszukiwany. W trakcie kontroli 
okazało się, iż 26-letni kierowca, mieszkaniec gminy, miał 
blisko 2 promile alkoholu. Dodatkowo 26-latek był poszu-
kiwany przez Sąd Rejonowy w Ostrowie Wielkopolskim do 
odbycia kary zastępczej w wymiarze 30 dni pozbawienia 
wolności. Kierowca stracił prawo jazdy i za jazdę po alkoho-
lu odpowie przed sądem. Grozi mu kara nawet do 3 lat po-
zbawienia wolności, wysoka grzywna i zakaz prowadzenia 
pojazdów mechanicznych.

SEROCK

KRADLI PERFUMY, STRATY 
OSZACOWANO NA 10 TYS. ZŁ

1 sierpnia policjanci z Serocka zatrzymali trzech męż-
czyzn oraz kobietę odpowiedzialnych za kradzieże per-
fum w lokalnej drogerii. Stary oszacowano na kwotę bli-
sko 10 tys. złotych. Cała czwórka usłyszała już zarzuty, za 
kradzież grozi kara pozbawienia wolności do lat 5. Jed-
na z zatrzymanych osób za swój czyn odpowie w warun-
kach recydywy. Ujęto dwóch mężczyzn, którzy próbowali 
wyjść ze sklepu z kilkoma �akonami perfum bez płacenia. Po-
licjanci zatrzymali 55 i 51 latka. W toku czynności kryminalni 
ustalili, iż 51-latek odpowiada jeszcze za kilka innych kradzie-
ży, do których doszło w tym sklepie. Mężczyźnie pomagały 
inne osoby, których wizerunek utrwalił monitoring. Śledczy 
zatrzymali 76-letnią kobietę i 47-letniego mężczyznę. Sklep 
straty łącznie oszacował na blisko 10 tys. złotych. Podejrza-
nym za popełnione przestępstwa grozi kara do 5 lat pozba-
wienia wolności. 47-latek za swoje czyny odpowie w warun-
kach recydywy, w jego przypadku sąd może zdecydować 
o karze pozbawiania wolności do 7,5 roku.

SEROCK

MOTOCYKLISTA PO WYPADKU 
ZOSTAŁ ZABRANY PRZEZ HELIKOPTER 
LPR

31 lipca, 68-letni motocyklista uległ wypadkowi 
i śmigłowcem Lotniczego Pogotowia Ratunkowego 
(LPR) przetransportowany został do szpitala. Mężczy-
zna został poszkodowany po zderzeniu z autem oso-
bowym przy ul. Zegrzyńskiej w Izbicy w gminie Serock.  
Przy ul. Zegrzyńskiej w Izbicy w gminie Serock doszło do 
wypadku drogowego z udziałem skutera i auta osobowego 
marki seat. Interweniowały wszystkie służby porządkowe, 
w tym śmigłowiec LPR. W wyniku zderzenia pojazdów, 68-
letni mężczyzna podróżujący skuterem doznał urazu głowy 
oraz doszło u niego do złamania otwartego jednej nogi. Po-
licja zajmuje się ustalaniem okoliczności, w tym sprawstwa 
tego wypadku drogowego.

LEGIONOWO

PO ZDERZENIU Z SAMOCHODEM 
MOTOCYKLISTA TRAFIŁ DO SZPITALA

3 sierpnia po godz. 20 w Legionowie obok Targowi-
ska Miejskiego doszło do zderzenia samochodu osobo-
wego z motocyklistą. Po opatrzeniu przez ratowników 
medycznych przytomny kierowca jednośladu został 
przetransportowany do szpitala z urazem nogi. Samo-
chód osobowy marki opel zderzył się mężczyzną, który kie-
rował motocyklem marki suzuki. Motocyklista doznał urazu 
prawej nogi. Po opatrzeniu przez zespół ratownictwa me-
dycznego mężczyzna został przetransportowany do szpi-
tala na dokładne badania. Osoba, która kierowała autem 
osobowym nie doznała obrażeń.

LEGIONOWO

PO POŚCIGU KIEROWCA VOLVO 
TRAFIŁ DO WIĘZIENIA

Legionowscy policjanci ścigali 35-letniego kierowcę 
volvo, który nie zatrzymał się do kontroli drogowej. Był 
on poszukiwany oraz miał dożywotni zakaz kierowania 
pojazdami mechanicznymi. Mężczyzna tra�ł do zakła-
du karnego, a za popełnione czyny odpowie przed są-
dem. Pościg za mężczyzną zaczął się, gdy został on rozpo-
znany policjantów. Funkcjonariusze dawali sygnały świetlne 
i dźwiękowe do zatrzymania pojazdu. Kierowca zignorował 
polecenia i podjął ucieczkę. Jednak przez nadmierną pręd-
kość stracił panowanie nad autem i wjechał w zarośla. 35-
latek próbował uciekać pieszo, ale po kilkuset metrach zo-
stał zatrzymany. Był on poszukiwany przez legionowski sąd 
do odbycia 167 dni kary pozbawienia wolności. W 2016 r. 
nowodworski sąd orzekł wobec 35-latka dożywotni zakaz 
prowadzenia pojazdów mechanicznych. Grozi mu kara do 
5 lat pozbawienia wolności.

Paulina Nowicka

30 lipca na Jeziorze 
Mikołajskim doszło 
do tragicznego 
zdarzenia, które 
poruszyło całą 
Polskę. Młode 
małżeństwo 
z Chotomowa, 
Patrycja i Łukasz 
Doruchowie, stracili 
życie, ratując swoją 
czteroletnią córkę. 
Pogrzeb odbył się 
w poniedziałek 
5 sierpnia 
w Chotomowie

Do tragedii doszło na Mazu-
rach na Jeziorze Mikołajskim, 
we wtorek 30 lipca. Podczas 
rejsu motorówką w przesmy-
ku Przeczka, między Jeziorem 
Mikołajskim a Jeziorem Beł-
dany, 4-letnia córka małżeń-
stwa wypadła z łódki. Rodzice 
skoczyli do wody, aby ratować 
4-latkę. Niestety oboje zniknęli 
pod wodą. Dziecko uratowało 
się ponieważ miało kamizelkę 
ratunkową. Dryfującą dziew-
czynkę uratowali przepływa-
jący kajakarze. Ciała rodziców 
wyłowiono następnego dnia.

Prokuratura Okręgowa 
w Olsztynie prowadzi śledz-
two w tej sprawie. Śledczy 

badają różne scenariusze, 
w tym możliwość zderzenia 
łodzi z inną jednostką wodną, 
co mogło przyczynić się do 
wypadku. Rzecznik prokura-
tury, prok. Daniel Brodowski, 
podkreślił, że śledztwo ma na 
celu pełne wyjaśnienie oko-
liczności tragedii.

Łukasz Doruch był znanym 
sportowcem, wielokrotnym 
mistrzem Polski w trójbo-
ju siłowym oraz wyciskaniu 
sztangi leżąc. Jego osiągnięcia 
przynosiły dumę lokalnej spo-
łeczności oraz klubowi MKS 

Wicher Kobyłka. Patrycja, 
prowadząca wraz z rodziną sa-
lon kosmetyczny w Legiono-
wie, była ceniona za profesjo-
nalizm i serdeczne podejście 
do klientów. Małżonkowie 
tworzyli szczęśliwą rodzinę, 
ciesząc się szacunkiem i sym-
patią sąsiadów.

Pogrzeb tragicznie zmar-
łych małżonków odbył się 5 
sierpnia w kościele p.w. Wnie-
bowzięcia Najświętszej Maryi 
Panny w Chotomowie. Licz-
nie zgromadzeni mieszkańcy 
żegnali Patrycję i Łukasza 

Doruchów z bólem i żalem. 
Ich śmierć pozostawiła głę-
boką ranę w sercach bliskich 
i lokalnej społeczności. Wspo-
mnienia o nich jako osobach 
pełnych życia i miłości po-
zostaną na zawsze w pamięci 
mieszkańców Chotomowa.

Śmierć Patrycji i Łuka-
sza Doruchów jest bolesnym 
przypomnieniem o kruchości 
życia i sile miłości rodziciel-
skiej, która skłoniła ich do 
najwyższego poświęcenia dla 
swojego dziecka.

Wojciech Dobrowolski

JABŁONNA. Tragedia rodziny z Chotomowa

Rodzice utonęli 
ratując 4-letnią córkę
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LEGIONOWO. 49-
letni alimenciarz 
zatrzymany

Policjanci zatrzymali 49-latka, 
który był poszukiwany nakazem 
doprowadzenia. Mieszkaniec po-
wiatu w przeszłości został skazany 
za niezapłacone alimenty. Zatrzy-
many przez funkcjonariuszy męż-
czyzna trafił do pomieszczenia dla 
osób zatrzymanych, a następnie 
zostanie doprowadzony do aresztu 
śledczego

Policjanci z legionowskiej pa-
trolówki ustalili, gdzie przebywa 
poszukiwany przez nich 49-latek. 
Podczas kontroli adresu zatrzymali 
mężczyznę, który poszukiwany był 
na podstawie nakazu doprowadzenia 
wydanego przez Sąd Rejonowy w Le-
gionowie. Za popełnione wcześniej 
przez niego przestępstwo, dotyczące 
niepłacenia zasądzonych alimentów 
sąd skazał mężczyznę na 8 miesięcy 
pozbawienia wolności.

JABŁONNA. 
Amfetamina 
i napaść na 
policjanta

Policjanci z Jabłonny zatrzymali 
27-latka, który posiadał przy am-
fetaminę. Kiedy policjanci podjęli 
wobec niego czynności służbowe 
związane z zatrzymaniem mężczy-
zna odepchnął jednego z nich. Po-
dejrzany już usłyszał zarzuty i te-
raz jego sprawą zajmie się sąd

Kilka dni temu policjanci z komi-
sariatu Policji w Jabłonnie podjęli 
interwencję wobec 27-letniego męż-
czyzny, przy którym ujawnili porcje 
narkotyków. Z uwagi na popełnione 
przestępstwo przystąpili do zatrzy-
mania 27-latka, wtedy mężczyzna stał 
się agresywny i odepchnął jednego 
z interweniujących policjantów. Męż-
czyzna został obezwładniony i trafił 
do policyjnej celi. Wstępne badanie 
zabezpieczonej substancji wykazało, 
że jest to amfetamina. Podejrzany już 
usłyszał zarzuty posiadania środków 
odurzających oraz naruszenia niety-
kalności cielesnej funkcjonariusza za 
co grozi mu do 3 lat. Postępowanie 
w tej sprawie nadzoruje Prokuratura 
Rejonowa w Legionowie.

PUŁTUSK. 10 razy 
zapłacił cudzą 
kartą za zakupy

Pułtuscy policjanci zatrzymali 
mężczyznę podejrzanego o doko-
nanie kilku płatności przy pomocy 
przywłaszczonej karty płatniczej. 
Sprawca znalazł zgubioną kartę 
płatniczą na chodniku, by następ-
nie zapłacić nią za swoje zakupy 
przy pomocy funkcji zbliżenio-
wej. Teraz odpowie za popełnienie 
przestępstwa.

W miniony piątek (26.07) w nocy 
mieszkaniec Pułtuska przez chwilę 
nieuwagi zgubił kartę płatniczą. Z je-
go nieszczęścia skorzystał inny męż-
czyzna, który znalazł zgubę na chod-
niku. Niestety nie miał zamiaru od-
dać znalezionego środka płatniczego. 
Wręcz przeciwnie z samego rana udał 
się do sklepu, gdzie za zakupy zapłacił 
znalezioną kartą. W ten sam sposób 
przeprowadził dziewięć transakcji, 
zaś przy dziesiątej płatność została 
odrzucona przez terminal płatniczy. 
Mężczyzna krótko cieszył się z no-
wego środka płatniczego. Właściciel 
karty otrzymał sms-y o dokonywa-
nych płatnościach i wtedy zoriento-
wał się, że zgubił kartę i stracił ponad 
400 złotych. Od razu zablokował kar-
tę i zawiadomił miejscową policję. 
Zaangażowani w sprawę policjanci 
pionu kryminalnego szybko ustali-
li wizerunek osoby, która dokony-
wała nieautoryzowanych transakcji 

płatniczych. Zatrzymali 29-letniego 
mieszkańca Pułtuska, który posiadał 
kartę pochodzącą z przestępstwa. 
Mężczyźnie łącznie przedstawiono 
10 zarzutów.

LEGIONOWO. 14-
latek z marihuaną, 
amfetaminą 
i mefedronem

Policjanci patrolując teren miasta 
zatrzymali 14–latka, który posiadał 
przy sobie środki odurzające. Póź-
niejsze badanie potwierdziło, że 
znalezione przy nim substancje to 
marihuana, amfetamina i mefedron. 
Sprawa znajdzie swój finał w sądzie 
rodzinnym, który zdecyduje o dal-
szym losie młodego człowieka. Do 
zdarzenia doszło klika dni temu, gdy 
policjanci patrolowali okolice dwor-
ca PKP i ich uwagę przykuł młody 
człowiek siedzący w zaroślach przy 
torowisku. Kiedy policjanci podeszli 
do niego i zapytali co tu robi, chłopiec 
zaczął nieskładnie tłumaczyć, że cze-
ka autobus, był bardzo zdenerwowa-
ny. Policjanci bardzo szybko poznali 
powód niepokoju nastolatka. 14-latek 
w kieszeni spodni ukrywał bowiem 
zawiniątka z suszem roślinnym i bia-
łym proszkiem. W związku z podej-
rzeniem posiadania substancji zabro-
nionych nieletni został zatrzymany, 

a następnie doprowadzony do legio-
nowskiej komendy celem przeprowa-
dzenia niezębnych czynności w obec-
ności opiekuna prawnego. Wstępne 
badanie wykazało, że zabezpieczone 
środki to marihuana, amfetamina 
i mefedron. Nieletni po wykonaniu 
czynności został przekazany pod 
opiekę ojca. Ponieważ posiadanie na-
wet najmniejszej ilości narkotyków 
jest zabronione, młody mieszkaniec 
powiatu legionowskiego odpowie 
za czyn zabroniony przed sądem dla 
nieletnich, do którego policjanci nie-
zwłocznie prześlą dokumentację ze-
braną w tej sprawie. Postępowanie 
jest w toku, a funkcjonariusze będą 
między innymi wyjaśniać, w jaki 
sposób 14-latek wszedł w posiadanie 
zabezpieczonych narkotyków.

PUŁTUSK. Wracajac ze 
szkoły uratowali życie 
o�arom wypadku

Funkcjonariusze z Ostrołę-
ki, Pułtuska i Wyszkowa, którzy 
wracali do domu ze szkoły Policji, 
widząc wypadek drogowy, natych-
miast ruszyli na pomoc rannym. 
Wśród osób poszkodowanych była 
kilkuletnia dziewczynka. Policjan-
ci wydobyli poszkodowanych z roz-
bitych pojazdów i udzielili im po-
mocy przedmedycznej. W czwartek 
(18.07) policjanci z Komendy Miej-
skiej Policji w Ostrołęce i Komendy 

Powiatowej Policji w Pułtusku oraz 
Komendy Powiatowej Policji w Wy-
szkowie, którzy wracali ze Szkoły 
Policji w Pile w rejonie m. Winnica 
(powiat pułtuski) zauważyli poważ-
ny wypadek drogowy z udziałem 3 
pojazdów. Z wraków samochodów 
wydobywał się dym. Policjanci szyb-
ko zatrzymali swój pojazd i ruszyli 
na pomoc poszkodowanym. W jed-
nym z rozbitych aut, który był w ro-
wie, siedziała zakrwawiona kobieta. 
Była w szoku, dlatego kontakt z nią 
był utrudniony. Natomiast w drugim 
samochodzie w foteliku siedziała 
kilkuletnia dziewczyna, która płaka-
ła. W jej ciele znajdował się kawałek 
szkła, a z rany sączyła się krew.

Policjanci w pierwszej kolejności 
zabezpieczyli swoim pojazdem miej-
sce zdarzenia. Z uwagi na ryzyko 
pożaru mundurowi wydobyli ranne 
osoby z wraków aut. Po udzieleniu 
im pomocy przedmedycznej objęli 
poszkodowanych opieką w swoim sa-
mochodzie do czasu przyjazdu służb 
medycznych. Poszkodowane osoby 
zostały przekazane załogom karetek 
pogotowia. Policjanci na co dzień 
pełnią służbę w różnych komórkach 
organizacyjnych. Jednak bez wzglę-
du na to, gdzie dany policjant służy, 
to potrafi profesjonalnie udzielać 
pierwszej pomocy. Wszyscy funkcjo-
nariusze już na kursie podstawowym 
uczą się udzielania pomocy medycz-
nej, ponadto na bieżąco doskonalą 
swoje umiejętności w tym zakresie.

LEGIONOWO. 
Pościg za 
poszukiwanym

Legionowscy kryminalni, po po-
ścigu, zatrzymali kierowcę volvo, 
który nie zatrzymał się do kontroli 
drogowej. Mężczyzna był poszuki-
wany oraz miał dożywotni zakaz 
kierowania pojazdami mechanicz-
nymi. 35-latek trafił do zakładu 
karnego, a za popełnione czyny od-
powie przed sądem

Aby poszukiwania i zatrzyma-
nia osób były skuteczne potrzebna 
jest zdobywana latami wiedza i do-
świadczenie oraz ponadprzeciętne 
zaangażowanie samych policjantów. 
Tylko takie połączenie daje gwaran-
cję sukcesu. I o takim właśnie suk-
cesie można mówić w przypadku 
policjantów wydziału kryminalnego 
legionowskiej komendy, którzy za-
trzymali poszukiwanego 35-latka. 
Policjanci rozpoznali mężczyznę 
jadącego autem, a więc dali sygnały 
świetlne i dźwiękowe do zatrzyma-
nia pojazdu. Kierowca zignorował 
polecenia i podjął ucieczkę. Naj-
pierw poruszał się ulicami miasta 
z nadmierną prędkością, która przy-
czyniła się do tego, iż kilka ulic da-
lej mężczyzna stracił panowanie nad 
autem i wjechał w zarośla. To jednak 
nie zatrzymało 35-latka, który za 
wszelką cenę nie chciał się poddać 
kontroli i uciekał dalej pieszo. Po 
przebiegnięciu kilkuset metrów po-
licjanci zatrzymali uciekiniera. Pod-
czas sprawdzenia mężczyzn w po-
licyjnych systemach kryminalni 
potwierdzili, iż jest on poszukiwany 
przez legionowski sąd do odbycia 
167 dni kary pozbawienia wolności. 
Okazało się również, że w 2016 roku 
nowodworski sąd orzekł wobec 35-
latka dożywotni zakaz prowadzenia 
pojazdów mechanicznych. Miesz-
kaniec powiatu trafił już za kratki. 
Za niezatrzymanie się do policyjnej 
kontroli oraz zlekceważenie zakazu 
będzie odpowiadał przed sądem. 
Grozi mu kara do 5 lat pozbawienia 
wolności.

NOWY DWÓR MAZ. 
Pijany 33-latek 
rozbił 3 auta

W niedzielny poranek na drodze 
S 7 w Zakroczymiu doszło do zde-
rzenia trzech aut. Okazało się, że 
sprawcą kolizji jest 35- latek, któ-
ry w stanie nietrzeźwości wsiadł 
za kierownicę mazdy. Mężczyzna 
został zatrzymany przez policjan-
tów, a po wytrzeźwieniu usłyszał 
zarzuty karne. Do wszystkiego się 
przyznał i dobrowolnie poddał ka-
rze. Policjanci po raz kolejny ape-
lują o rozsądek i odpowiedzialność 
za kierownicą

O kolizji trzech aut osobowych, 
oficer dyżurny nowodworskiej ko-
mendy został poinformowany w nie-
dzielę po godz. 4 rano. Na miejsce 
natychmiast zadysponował funkcjo-
nariuszy ruchu drogowego i pomie-
chowskich patrolowców. Policjanci 
ustalili, że kierowca mazdy, jadąc 
drogą ekspresową nr 7 w kierunku 
Warszawy, doprowadził do kolizji 
z bmw i volkswagenem. Na szczęście 
w wyniku zderzenia nikt nie odniósł 
obrażeń. Sprawca został przez poli-
cjantów zbadany alco blow. Dioda 
zaświeciła się na czerwono, co wska-
zało, że mężczyzna mógł spożywać 
alkohol. Przeprowadzone alkomatem 
badanie stanu trzeźwości, wykazało 
w organizmie 35- latka ponad 1,5 
promila alkoholu. Mężczyzna zo-
stał zatrzymany. Po wytrzeźwieniu 
usłyszał zarzut prowadzenia pojazdu 
mechanicznego, znajdując się w sta-
nie nietrzeźwości. Do wszystkiego 
sie przyznał i dobrowolnie poddał 
karze.

KPP: Legionowo
/Nowy Dwór Maz

/ Pułtusk
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Płatna strefa parkowania 
na parkingach przy Centrum 
Komunikacyjnym w Legio-
nowie funkcjonuje od drugiej 
połowy września 2023 r. Jej 
operatorem jest firma Atpark 
ze Śląska, która ustawiła w tej 
przestrzeni 10 parkometrów. 
Osoby, które nie są miesz-
kańcami Legionowa, a korzy-
stają z nich muszą za postój 
zapłacić. Doba postoju auta 
kosztuje 5 zł, a pierwsze 30 
minut parkowania w strefie 
jest darmowe dla wszystkich, 
również dla osób mieszkają-
cych poza Legionowem. Nie-
opłacenie postoju łączy się 
z naliczeniem opłaty karnej 
w kwocie 95 zł.

Zdaniem mieszkańców 
ościennych gmin Legiono-
wa naliczanie opłaty jest 
niesprawiedliwe. Samorzą-
dy chcą, aby opłaty zostały 
zlikwidowane i pracują nad 
znalezieniem alternatywnych 
rozwiązań.

Szansa na porozumienie?
26 lipca 2024 r. w Urzę-

dzie Miasta Legionowo od-
było się spotkanie poświęco-
ne możliwościom zniesienia 
opłat za parkowanie przy 
Centrum Komunikacyjnym 
dla podróżnych nie będących 
mieszkańcami Legionowa. 
Wzięli w nim udział wszyscy 
włodarze gmin w powiecie le-
gionowskim. Spotkań będzie 
więcej, ponieważ jeszcze nie 

wypracowano kompromisu 
w tej sprawie. Kolejne rozmo-
wy odbędą się już w sierpniu 
2024 r.

Propozycja PEC i KZB
Jeszcze przed spotkaniem, 

władze gmin otrzymały pro-
pozycję rozwiązania tej spra-
wy od zarządcy Centrum 
Komunikacyjnego w Legio-
nowie - konsorcjum Przedsię-
biorstwa Energetyki Cieplnej 
(PEC) i KZB Legionowo. 
– Istnieje możliwość zapew-
nienia mieszkańcom Państwa 
gmin korzystania z parkingów 
wielopoziomowych zlokali-
zowanych przy Centrum Ko-
munikacyjnym w Legionowie 

bez konieczności ponosze-
nia przez nich opłat. Opłaty 
te mogłyby zostać opłacone 
bezpośrednio przez poszcze-
gólne gminy. Podkreślamy, że 
spółka nie może zrezygnować 
z tych przychodów z uwagi na 
znaczne i ciągle rosnące kosz-
ty utrzymania ww. obiektów. 
Aby zapewnić, że miejsca wy-
korzystywane będą wyłącznie 
przez mieszkańców Państwa 
gmin, niezbędnym jest wpro-
wadzenie systemu weryfika-
cji pojazdów uprawnionych 
do parkowania i przekaza-
nia tych danych do zarządcy 
parkingu. Rozwiązanie takie 
funkcjonuje obecnie w gmi-
nie Legionowo. Na podstawie 

tych danych, po uprzednim 
zawarciu stosownego porozu-
mienia, otrzymacie Państwo 
fakturę, z której wynikać 
będzie liczba uprawnionych 
pojazdów z poszczególnych 
gmin, wykorzystujących par-
king. Liczba ta pomnożona 
zostanie przez obecnie obo-
wiązującą stawkę za parko-
wanie w wysokości 5 zł brutto 
za każdy dzień, w którym dany 
pojazd parkuje – powiadomił 
w oficjalnym piśmie Marek 
Pawlak, prezes zarządu spół-
ki PEC. Władze gmin jeszcze 
oficjalnie nie ustosunkowały 
się do tej propozycji.

Paulina Nowicka

LEGIONOWO. Czy samorządy dopłacą do płatnej strefy parkowania?

Gminy dopłacą - mieszkańcy 
będą parkować za darmo
Władze Miasta Legionowo zaproponowały, aby pozostałe gminy powiatu legionowskiego 
�nansowały ze swoich budżetów parkowanie swoich mieszkańców na parkingach 
wielopoziomowych przy Centrum Komunikacyjnym w Legionowie. Niedawno rozpoczęły się 
rozmowy w tej sprawie

W 29 rocznicę śmierci ks. 
Józefa Schabowskiego, 
11 sierpnia (niedziela) 
o godz. 19.30 zostanie 
odprawiona Msza św. 
w kościele p.w. św. Jana 
Kantego w Legionowie

Ks. J. Schabowski to wielo-
letni proboszcz legionowskiej 
parafii p.w. św. Jana Kantego, 
pierwszy dziekan dekanatu 
legionowskiego, budowniczy 
kościoła „na górce”, inicja-
tor comiesięcznych Mszy ZA 
OJCZYZNĘ przez cały okres 
stanu wojennego, Ojciec 

duchowy legionowskiej „So-
lidarności”, szczególnie 
w okresie stanu wojennego.

Wielki patriota odznaczony 
pośmiertnie przez Prezydenta 
RP Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Pol-
ski oraz Krzyżem Wolności 
i Solidarności.

Ksiądz Schabowski spędził 
w Legionowie 18 lat, od 1977 

roku, do dnia swojej śmierci 
w 1995r. W tym czasie wybu-
dował obecny gmach kościoła 
„na górce”. 

Ks. Józef Schabowski uro-
dził się 8 maja 1933 roku 
w Kaliszu. Święcenia kapłań-
skie przyjął w dniu 3 sierpnia 
1958 r. z rąk Ks. Kardynała 
Stefana Wyszyńskiego, Pry-
masa Polski.

- wikariusz, Św. Wawrzyńca 
DM, Sochaczew, (09.08.1958  
–  20.06.1960),

- wikariusz, Św. Józe-
fa Oblubieńca NMP, War-
szawa-Ursus, (20.06.1960  
–  01.06.1963),

- wikariusz, Świętej Trójcy, 
Ząbki (01.06.1963  – 11.06.1965),

- wikariusz, Św. Zygmun-
ta, Warszawa (11.06.1965  
– 10.06.1968),

- wikariusz, Św. Teresy 
od Dzieciątka Jezus, War-
szawa-Tamka, (10.06.1968  
–  08.06.1974),

- rezydent, St. Louise de 
Marillac Parish, Warren, USA 
(08.06.1974  –  31.08.1975),

- wikariusz, Św. Teresy 
od Dzieciątka Jezus, War-
szawa-Tamka, (31.08.1975 
– 10.06.1977),

- proboszcz, Św. Jana Kan-
tego, Legionowo (10.06.1977  
– 11.08.1995).

W dniu 1 maja 1987 roku 
został pierwszym dziekanem 
nowo utworzonego dekana-
tu legionowskiego. W dniu 
24 grudnia 1992 roku został 
powołany w skład Kapituły 
Katedralnej.

Stowarzyszenie Mała 
Ojczyzna

29 rocznica śmierci  
ks. Józefa Schabowskiego

WIELISZEW. Dwa ogromne osiedla 
szeregowców w Łajskach

Kolejne osiedle szeregowców 
przy ul. Kolejowej w łajskach!
Na rogu ul. Kolejowej i ul. Sikorskiego w Łajskach 
zaplanowano osiedle mieszkaniowe, składające 
się z 14 budynków dwulokalowych. W sąsiedztwie, 
ten sam deweloper, �rma Open Development 
z Legionowa zrealizuje już inne osiedle, na którym 
zbuduje 29 takich szeregowców

Do Starostwa Powiatowego ostatniego dnia lipca br. wpły-
nął wniosek o wydanie pozwolenia na budowę osiedla 14 
budynków mieszkalnych jednorodzinnych dwulokalowych 
w zabudowie szeregowej w trzech zespołach (A,B,C). Nowe 
osiedle ma powstać na 2 działkach o łącznej pow. 1,3 ha. Teren 
ten przylega do skrzyżowania ul. Kolejowej z ul. Sikorskiego 
w Łajskach. Pod koniec listopada 2023 r. ten sam deweloper 
otrzymał pozwolenie na budowę 29 dwulokalowych szere-
gowców na 3 działkach o łącznej pow. 2,5 ha, które leżą przy 
ul. Kolejowej w Łajskach.                                 Paulina Nowicka

LEGIONOWO. Inwestycja w bezpieczeństwo

aktywne przejścia  
dla pieszych na dwóch 
skrzyżowaniach ulic  
w Legionowie
Powiat legionowski planuje budowę dwóch nowych 
aktywnych przejść dla pieszych na skrzyżowaniach 
ulic Jana III Sobieskiego i Skargi oraz Kościuszki 
i Piastowskiej w Legionowie

Skrzyżowania ulic Jana III Sobieskiego i Piotra Skargi oraz 
Tadeusza Kościuszki i Piastowskiej w Legionowie mają zostać 
przebudowane. Powiat legionowski chce we wskazanych lo-
kalizacjach zbudować aktywne przejścia dla pieszych. Obec-
nie trwa przetarg na roboty budowlane. Przedsiębiorcy mo-
gą się do niego zgłosić do 21 sierpnia 2024 r. Umowa na wyko-
nanie inwestycji powinna zostać podpisana do 19 września 
2024 r. Roboty w terenie mają potrwać 56 dni. Możliwe, że 
zakończą się już na początku listopada 2024 r.

Paulina Nowicka

WIELISZEW. Orlik Edycja 2024

Nowe kompleksy sportowe 
w łajskach i Wieliszewie?
Władze Gminy Wieliszew ubiegają się 
o �nansowanie Ministerstwa Sportu i Turystyki 
w ramach programu budowy kompleksów 
sportowych Orlik Edycja 2024. Dzięki funduszom 
mają powstać kompleksy sportowe przy Szkole 
Podstawowej w Łajskach oraz przy hali sportowej 
znajdującej się przy ul. Modlińskiej w Wieliszewie

Wniosek o przyznanie dotacji zewnętrznej z rządowego 
programu budowy kompleksów sportowych Orlik 2024 
władze gminy złożyły w czerwcu br. Pieniądze są przyzna-
wane przez Ministerstwo Sportu i turystyki. Wniosek doty-
czy do�nansowania do budowy dwóch nowych komplek-
sów sportowych na terenie gminy Wieliszew: pierwszy przy 
Szkole Podstawowej w Łajskach mieszczącej się przy ul. Ko-
ścielnej, a drugi obok hali sportowej znajdującej się przy ul. 
Modlińskiej w Wieliszewie.                            Paulina Nowicka
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nasZe WilkOWyje

Olimpiada 
Pewnego faceta zapytano czemu gramoli się na szczy-

ty góStraśnie nas irytuje ta Olimpiada. I nie, nie chodzi 
o Babiarza ani nawet Dawinczi i nie obchodzi nas żadna 
królowa, ani angielska ani hiszpańska ani nawet drag qe-
en. Chodzi o to, że w Wilkowyjach jest fajnie, a na Olim-
piadzie niefajnie. Po prostu bierzemy bęcki. Ci co walczyli 
o medale, nie wchodzą do finałów, wąskich, szerokich i po-
przecznych. Ci co kiedyś dominowali, do finałów wchodzą, 
ale ledwo ledwo. Nawet w naszej narodowej konkurencji, 
rzucie młotkiem na łańcuchu, nasi najlepsi są przeciętni, 
nie w sosie i bez rekordów. I w czasie gdy gadamy na ła-
weczce, to gdyby nie kobity, to byśmy mieli jeden biedniutki 
brązowy medal czyli gorzej niż Fidżi i Kosowo. Ale dzięki 
kobitom jesteśmy na symbolicznym 44 miejscu, za drużyną 
uchodźców, co to się składa z biednych ludzi wygonionych 
ze swoich domów oraz Świętą Łucją i Dominiką.

Chyba Dominikaną? – zapytał Hadziuk. Aż my spraw-
dzili. Okazuje się, że Dominika, to zupełnie inne państwo, 
wysepka taka mała, co to 70 tys. ludzi tam mieszka. Cieka-
we. Ale nie aż tak bardzo jak to, czemu jakaś święta startuje 
na Olimpiadzie. Bo jak święta, to nie żyje, a jak nie żyje, 
to teoretycznie nie powinna startować. Choć w dzisiejszych 
czasach nic nie wiadomo, bo ta olimpiada jest zupełnie 
odwrotna od Seksmisji, a taka bardziej w stylu Myćki. Bo 
w Seksmisji jak wiadomo Maksio narzekał, że kobieta go 
bije, a na tej olimpiadzie, faceci biją kobiety, zupełnie jak 
pijany Myćko. I to jest niefajne, ale czasy są takie jakie są 
i jak się komuś nie podobają i się tym przejmuje, to ma prze-
chlapane. Ale fakt, że startuje święta, generalnie wskazuje 
na to, że Sąd Ostateczny się zbliża. Więc bardziej my się 
powinni skupić na swoim sumieniu niż na olimpiadzie, ale 
to straśnie trudne. 

Sprawdzili my też czego patronką jest Święta Łucja i wy-
szło, że niewidomych. Ma to sens, bo niewidomi olimpiadą 
się mniej denerwują, ale z drugiej strony sensu to nie ma, bo 
nic nie ma sensu, a zwłaszcza święta sprzed  prawie dwóch 
tysięcy lat, co się pośpieszyła ze zmartwychwstaniem i star-
tuje na Olimpiadzie. Sprawdzili my jakiej jest narodowości 
jest Święta Łucja i wyszło, że Rzymianką, całkiem bogatą, 
ale nie z Rzymu tylko Syrakuz, co to są na Sycylii, ale zało-
żyli je Grecy. Obłęd!

Potem na ławeczkę przyszedł spóźniony Japycz i wy-
jaśnił, że Święta Łucja, to nie zawodniczka, ale kraj i to 
miało więcej sensu, ale nie za bardzo, bo ta Święta Łucja, 
to też jakaś mała wysepka, co ma mniej mieszkańców niż 
Radom, a nasza olimpijka z Radomia szybciutko odpadła 
i nic nie zdobyła. Więc była kolejna rozkmina czym nasz Ra-
dom gorszy od Świętej Łucji. Bo patron Radomia też fajny, 
Kazimierz Jagiellończyk, królewicz polski, więc powinien 
bardziej dbać o Radom niż jakaś Rzymianka o wysepkę na 
Karaibach w archipelagu Wysp Nawietrznych, co to ich na-
wet nie widać na mapie. Ale się okazało, że ten królewicz 
to też patron Litwy, więc patron rozproszony, tu kraj, tu 
miasto, nie wiadomo co ważniejsze. To znaczy w zasadzie 
wiadomo i dlatego Radom powinien jak najszybciej zmienić 
świętego, bo za 4 lata kolejna olimpiada, więc czasu nie jest 
dużo. Bo tak to smuta i poruta i wyniki koszmarne.

Tu się Japycz zdenerwował i zaczął nas wypytywać o re-
kordy życiowe i nie było to miłe. No ale my tylko kibice 
i kibicowskie rekordy mieć możemy, a te wg Japycza się 
nie liczą. A co się liczy? Japycz westchnął ciężko i mówi 
tak: Jak jesteś małym chłopcem, to jesteś mistrzem świa-
ta w czym sobie zamarzysz, a potem rośniesz, idziesz za 
marzeniem albo nie idziesz, ale prędzej czy później więk-
szość z nas dowiaduje się, że nie jesteś najlepszy na świecie, 
najlepszy w Europie, najlepszy w Polsce, nawet nie jesteś 
mistrzem Wilkowyj. I to jest moment, w którym stajesz się 
mężczyzną.

Wcięło nas, nie ma dwóch zdań. Bo wszyscy pamięta-
my jak na festynie Michałowa rzuciła oszczepem dalej niż 
Solejuk i ile z tego było ambarasu. Japycz poszedł po pi-
wo do sklepiku, a my na szybko ustalili, że najważniejsze 
w życiu to wiedzieć jakie marzenia mieć i żeby one były 
niemierzalne.

Pietrek

nasZe rOcZnice

JAK POLSCY KRYPTOLODZY ZŁAMALI SOWIECKIE SZYFRY

1920 – kod „rewolucja”
Rokrocznie przy okazji obchodów Cudu nad Wisłą przypomina się 
o zasługach głównodowodzących, o bohaterstwie prostych żołnierzy 
czy obrosłej legendą śmierci Ks. Mjra Ignacego Skorupki pod Ossowem. 
Świętując 104. rocznicę zwycięstwa nas bolszewicką hordą warto wspomnieć 
także o mniej znanych, a bardzo zasłużonych bohaterach tamtej wojny – 
polskich kryptologach pod kierownictwem por. Jana Kowalewskiego

Historycy nie mają wątpli-
wości, że wygrana w Bitwie 
Warszawskiej i całej wojnie 
polsko-bolszewickiej nie 
byłaby możliwa, gdyby pol-
ski wywiad wojskowy nie 
złamał sowieckich szyfrów. 
Wiedza ta nie należy już 
do tajemnych, a jednak dla 
większości społeczeństwa te 
karty naszej historii są wciąż 
mało znane. Dlaczego tak się 
dzieje? W XX-leciu między-
wojennym wiedza ta pozo-
stawała tajemnicą wojskową, 
a w okresie PRL-u trudno by-
ło zajmować się wojną 1920 r., 
w której Polscy deszyfranci 
złamali szyfry umożliwiają-
ce odczytywanie sowieckich 

radiogramów; wszak w la-
tach 1944-89 oficjalnie kwi-
tła przyjaźń pomiędzy Polską 
Ludową a bratnim narodem 
radzieckim.

Nieznany bohater
Upadek komunizmu ozna-

czał koniec cenzury i dawał 
historykom nieskrępowane 
niemal możliwości prowa-
dzenia badań. Przy okazji 
kolejnych rocznic wybuchu 
bądź zakończenia II wojny 
światowej Polacy musieli 
przypominać światu, że to 
my a nie Brytyjczycy, złama-
liśmy niemiecki kod Enig-
my. Skąd mieliśmy tak do-
brych deszyfrantów? Byli to 

współpracownicy i ucznio-
wie człowieka, który stał za 
sukcesem odczytania sowiec-
kich kodów w 1920 r. Tym ci-
chym bohaterem był por. Jan 
Kowalewski. Gdy w 1921 ro-
ku odznaczano zasłużonych 
w wojnie polsko-bolszewic-
kiej, w tłumie dekorowanych 
oficerów Sztabu Generalne-
go był obecny także skromny 
por. Jan Kowalewski. Gen. 
Sikorski dekorując go Krzy-
żem Srebrnym Virtuti Milita-
ri cicho szepnął mu do ucha: 
„Za wygranie wojny, Panie 
Poruczniku”. Czy rzeczywi-
ście to on wygrał wojnę? Był 
to wysiłek zbiorowy Naro-
du, jednak przypominanie 

zasług kolejnych bohaterów 
historii sprzed 95 lat to nasz 
obowiązek.

Kluczowe dane 
wywiadowcze

Pierwsze poważne opra-
cowanie na temat pracy pol-
skich kryptologów w 1920 
r. ukazało się dekadę temu 
(Grzegorz Nowik, „Zanim 
złamano Enigmę. Polski ra-
diowywiad podczas wojny 
z bolszewicką Rosją 1918-
1920”, Warszawa 2004). Rok 
później odkryto stos waż-
nych dokumentów z epoki 
w Centralnym Archiwum 
Wojskowym. Z kart książki 
Nowika i dostępnych już dziś 

O�cerowie Biura Szyfrów. Od lewej Jakub Plezia, Jerzy Suryn, Yamawaki Masataka, Paweł Misiurewicz, Jan 
Kowalewski, Maksymilian Ciężki. Lata 20. XX w.

Obrońcy Warszawy pod Miłosną
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OSIEDLE JARZĘBINOWA II 

Ostatnia szansa na nowe mieszkanie w Nowym Dworze Mazowieckim
Po ogromnym sukcesie inwestycji „Jarzębinowa I”, renomowany 
deweloper EP Development kończy pracę na inwestycji w nowoczesnym 
osiedlu „Jarzębinowa II”. Ta wyjątkowa inwestycja szybko zdobyła serca 
nabywców, a ostatnie dostępne lokale czekają na nowych właścicieli.

Wyjątkowa lokalizacja  
i jakość wykonania

Osiedle „Jarzębinowa II” usytuowane jest 
w spokojnej, zielonej części Nowego Dworu 
Mazowieckiego, oferując mieszkańcom kom-
fortowe warunki życia. Mimo otoczenia na-
tury, osiedle zapewnia doskonały dostęp do 
komunikacji miejskiej oraz szybki dojazd do 
Warszawy, co czyni je idealnym miejscem dla 
tych, którzy pragną łączyć spokój z dostępem 
do miejskich udogodnień.

Duże zainteresowanie  
i kończąca się oferta

Mieszkania w „Jarzębinowej II” cieszą się 
ogromnym zainteresowaniem. Oferowane lo-
kale o powierzchni od 37 do 65 m², w tym za-
równo 2-, jak i 3-pokojowe, szybko znalazły 
nabywców. Obecnie w sprzedaży pozostało już 
tylko kilka mieszkań, co czyni tę ofertę jesz-
cze bardziej atrakcyjną. To ostatnia szansa, aby 
stać się właścicielem jednego z tych wyjątko-
wych lokali!

Dlaczego warto wybrać  
EP Development?

Deweloper EP Development, działający na 
rynku już od ponad dekady, gwarantuje wysoką 
jakość i terminowość realizacji swoich inwesty-
cji. Każdy etap budowy „Jarzębinowej II” był 
prowadzony z dbałością o szczegóły i zgodnie 
z najnowszymi standardami. Solidność i do-
świadczenie firmy sprawiają, że jest to inwe-
stycja godna zaufania.

Nie przegap tej okazji!
Ostatnie dostępne mieszkania znikają z ryn-

ku w szybkim tempie. To Twoja szansa, aby 
zamieszkać w jednym z najnowocześniejszych 
osiedli w Nowym Dworze Mazowieckim. Nie 
zwlekaj – już dziś skontaktuj się z naszym 
specjalistą, aby uzyskać więcej informacji za-
dzwoń pod numer 793-501-501 
lub napisz na adres 
sprzedaz.ndm@epdevelopment.com.pl.

Chcesz uzyskać więcej informacji 

- ZADZWOŃ!

dokumentów wiadomo, że 
bez pracy zespołu por. Jana 
Kowalewskiego nasza histo-
ria w 1920 r. mogła skończyć 
się tragicznie dla naszego 
świeżo odrodzonego pań-
stwa. Łączność radiowa so-
wieckiego dowództwa i fron-
towych armii, które parły na 
Warszawę w sierpniu 1920 
roku opierała się na kodach 
operacyjnych pod kryptoni-
mem „Rewolucja”. Ich zła-
manie pozwoliło polskiemu 
wywiadowi radiowemu zdo-
bywać informacje zarówno 
o ruchach wojska, jak i o pla-
nach i zamiarach sowieckich. 
Polskie dowództwo z Piłsud-
skim na czele mogło na tej 
podstawie przygotować od-
powiednią strategię obrony, 
a nawet przewidywać i wy-
przedzać ataki sowieckie.

Tajne  
spec. znaczenia

Szkoda, że książka Nowika 
przeszła niemal nie zauwa-
żona, podobnie jak pierwsze 
publikacje o polskim udziale 
w rozszyfrowaniu Enigmy, 
a mogła stać się rewelacją na 
tę samą skalę. Na ponad ty-
siącu stronach przedstawia 
autor całą historię tego odkry-
cia, sposób rozszyfrowania 
kodu „Rewolucja” przez ze-
spół wojskowych i matema-
tyków, takich jak Jan Kowa-
lewski, Paweł Misiurewicz, 
Włodzimierz Rupniewski, 
Karol Bołdeskul a także pro-
fesorów uniwersyteckich ze 
Lwowa i Warszawy: Wacła-
wa Sierpińskiego, Stanisła-
wa Leśniewskiego i Stefana 
Mazurkiewicza.

Ścisła współpraca wybit-
nych umysłów różnych spe-
cjalności doprowadziła do 
złamania „Rewolucji” i stała 

się najważniejszą, ukrytą na 
długie lata bronią polskiego 
wywiadu. Nie ujawniano jej 
przez cały okres międzywo-
jenny z obawy przed stroną 
sowiecką, która stała się jesz-
cze potężniejszym wrogiem, 
wrogiem, który, zapewne 
według opinii wywiadu, 
nie powinien mieć i później 
większej świadomości o roz-
poznaniu jego tajemnic.

Zatrzymać  
barbarzyńców

Tak jak wcześniej pod 
Wiedniem, tak w 1920 r. pod 
Warszawą Polakom udało 
się zatrzymać barbarzyńców 
zagrażających całej Europie. 
Jak wiadomo, podbój Polski 
miał być tylko pierwszym 
etapem sowieckiego marszu 
na Zachód. Od początku jed-
nak ścierały się w dowódz-
twie sowieckim dwie strate-
gie tego marszu: w kierunku 
na Warszawę i Berlin a druga 
bardziej na południe, przez 
Lwów, Budapeszt, Wiedeń. 
Do tej rozbieżności dołączy-
ła się rywalizacja dowódców 
armii, Tuchaczewskiego do-
wodzącego Frontem Zachod-
nim, Jegorowa i Budionnego 
na czele Konnej Armii (za 
którymi stał Stalin) oraz sa-
mego Trockiego jako naczel-
nego wodza. Armia Tucha-
czewskiego uderzała sama 
na Warszawę, bez wsparcia 
z południa Armii Budionne-
go, który działał na własną 
rękę, koncentrując się na zdo-
byciu Lwowa.

Umrzeć za Radzymin 
i Ossów

Budionny zlekcewa-
żył naglące rozkazy (które 
rozszyfrował właśnie pol-
ski wywiad radiowy) i nie 

Jak potoczyłyby się losy bitwy 
warszawskiej i całej wojny, gdyby polscy 
kryptolodzy nie odszyfrowali w sierpniu 
1920 r. tej sowieckiej depeszy?:

Ze sztabu XVI Armii do sztabów podległych 
dywizji. 13 VIII 1920 r. Rozkaz operacyjny do 
wojsk XVI Armii.

Armie zachodniego frontu po walkach zaję-
ły Mławę – Ciechanów – Pułtusk – Wyszków. 
21 dywizji rozkazano dnia 13 VIII uderzyć 
na nieprzyjaciela działającego naprzeciw 
prawego skrzydła naszej armii z linii Zegrze 
– Załubice, w kierunku na Pragę.

Rozkazuję dywizjom kontynuować ofensy-
wę i wieczorem dnia 14 VIII 1920 r. zawład-
nąć następującymi rejonami: 27 dywizja 
– Łajsk – Stacja Jabłonna – Nieporęt; 2 dy-
wizja – Radzymin – Stanisławów – Pustelnik 
– (wyłącznie) – Helenów; 17 dywizja – Pustel-
nik – Marki – Turów – Wołomin; 10 dywizja 

– Mokrołok – Wawer – Jarosław – Okuniew; 
8 dywizja – Karczew – Osieck – Kołbiel.

Zwiady dywizyjne do tego czasu powin-
ny dotrzeć aż do linii rzeki Wisły, w grani-
cach dywizyjnych odcinków wyznaczonych 
w punkcie pierwszym mojej dyrektywy nr 
505.

Dowódca 27 dywizji ma współdziałać z 21 
dywizją przy jej uderzeniu skierowanym na 
Pragę.

Dowódca 10 dywizji ma mieć na widoku, że 
zależnie od okoliczności jego dywizja może 
mieć główny kierunek na Pragę w celu sfor-
sowania rzeki Wisły w granicach Warszawy, 
co wymaga skoncentrowania jednej brygady 
w rejonie Okuniewa.

O otrzymaniu niniejszego natychmiast 
zameldować.

— Dowódca XVI Armii, Sołohub, członek 
Rady Rewolucyjnej, Piatakow, Komisarz 
sztabu armii, Batorskij

Polska piechota  
w okopie  

w pobliżu Radzymina

zdążył już połączyć się 
z Armią Tuchaczewskiego. 
Polskie dowództwo w peł-
ni zorientowane w tej sytu-
acji, mogło ją wykorzystać, 
ściągnąć wcześniej wojska 
z południa, zablokować po-
chód Budionnego i przejść 
do kontrofensywy, okrąża-
jąc tyły sowieckiego Frontu 
Zachodniego. Bez wiedzy 
o informacjach wywiadu 
radiowego te manewry pol-
skiego dowództwa podczas 
Bitwy Warszawskiej mogły 
się wydać ryzykowne lub na-
wet straceńcze, dziś wiemy, 
że były ściśle zaplanowane 
i skalkulowane, opierały się 
bowiem na pełnym rozpo-
znaniu sytuacji przeciwnika 
przez polski wywiad. Wiemy 
też, że tylko dzięki sukcesom 
polskich kryptologów śmierć 
setek żołnierzy i ochotników 
pod Radzyminem i Osso-
wem miały w ostatecznym 
rozrachunku sens i przynio-
sły nam wiktorię. I aż prosi 
się, by tematem tym zajęli 
się filmowcy i pokusili się 
wreszcie o stworzenie pro-
dukcji łączącej w jedno wąt-
ki historyczne, sensacyjne, 
szpiegowskie… 

Robert Szydlik
Autor jest dziennikarzem, 

heraldykiem i samorządowcem. 
W swoim dorobku ma herby, 

�agi, sztandary i pieczęcie dla 
kilkudziesięciu jednostek samo-

rządowych w Polsce. Projektował 
też medale (m.in. Krzyż Zachodni, 

medal Pro Bono Poloniae).  
Blisko związany z naszym tygo-

dnikiem od 1996 r.
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Jeśli średniowieczny PikNik,  
to tylko na serockim Grodzisku

Można w różny sposób 
opowiadać lokalną 
historię i przybliżać 
mieszkańcom tradycje 
ich przodków. Czyż jest 
jednak ciekawsza forma 
na ową opowieść, niż 
włączanie jej w elementy 
zabawy i integracji? 
Być może. My jednak 
postawiliśmy właśnie 
na nie i zaprosiliśmy 
mieszkańców na 
Średniowieczny Piknik 
na Grodzisku, w który 
wpletliśmy opowieść 
o najdawniejszych czasach.

Zaprosiliśmy do tej opowieści 
także wszystkich tych, którzy lokal-
ne tradycje kultywują a także tych, 
którzy pielęgnują różnego rodzaju 
rzemiosła oraz pamięć o naszych 
słowiańskich korzeniach. I tak – 14 
lipca – nad Narwią, w której choć 
już wiele wody upłynęło, to jednak 
pozostaje najstarszym świadkiem 
życia dawnych Serocczan – spotkało 
się całe mnóstwo osób, które wsparło 
nas w tym pięknym przedsięwzięciu 
o nazwie Piknik Średniowieczny na 
Grodzisku.

Bulwar pełen atrakcji 
Gminne Koła Gospodyń Wiejskich 

przygotowały najpyszniejsze przy-
smaki, a kto choć raz miał kiedykol-
wiek przyjemność ich skosztować, 
ten wie, że słowo „najpyszniejsze” 
zawiera w sobie całą głębię smaków. 
Członkinie i członkowie kół przy-
wieźli z sobą, jak zwykle, mnóstwo 
radości, dobrej energii i pozytyw-
nych emocji.

Kto zaś choć raz spróbował zrobić 
coś swoimi siłami, ten wie, jak wiel-
ką wartość posiadają własnoręcznie 
wykonane produkty. To dlatego tak 
licznie dzieci, młodzież, ale także 
dorośli wzięli udział w najróżniej-
szych warsztatach, które czekały na 
nich tego dnia, prowadzone przez 
lokalnych artystów a także członków 
grupy rekonstrukcyjnej, pod opieką 
których powstawały wyroby najstar-
szych rzemiosł.

Nie zabrakło także tego, co młodzi 
pasjonaci rycerstwa lubią najbardziej, 
czyli pokazu walk dawnych wojów, 
a także nauki fechtunku, strzelania 
z łuku i różnego rodzaju zabaw ple-
bejskich. Tak utrudzeni wysiłkiem, 
który towarzyszy rycerskiej szer-
mierce, młodzi adepci posilić się mo-
gli pysznymi podpłomykami, wypie-
kanymi w tradycyjnym piecu i okra-
szonymi ulubionymi dodatkami.

Wzgórze pełne treści
Ale to nie wszystko. Przekonani, że 

nie ma lepszego miejsca na opowiada-
nie o najdawniejszej historii Serocka 
niż najstarsze jego miejsce, znaczną 
część Pikniku przenieśliśmy na śre-
dniowieczne Grodzisko, które dało 
początek naszemu miastu. I tak o to 
na pięknie udekorowanym wzgórzu 
przygotowaliśmy pogadanki o histo-
rii Grodziska, bajania o wierzeniach 
dawnych Słowian i zaaranżowaliśmy 

tworzenie wspólnej legendy. Porwali-
śmy gości do wspólnego tańca w takt 
słynnej, integracyjnej „Belgijki”, 
a na koniec wspólnie zasłuchaliśmy 
się w piękne, pierwotne brzmienia 
zespołu Żniwa. Na „Barbarce”, jak 
tradycyjnie określa się nasze średnio-
wieczne grodzisko, można było także 
zapoznać się z historią tego miejsca, 
zawartą na wystawie a także obejrzeć 
prace malarskie Martyny Kowalskiej, 
która w swojej twórczości nawiązuje 
do wierzeń dawnych Słowian.

U stóp wzgórza ustawiliśmy kramy 
ze stoiskami lokalnych rękodzielni-
ków, u których można było nabyć naj-
piękniejsze wyroby. I znów – słowo 
„najpiękniejsze” nie jest tu ani o ciut 
przesadzone. Kto miał okazję zoba-
czyć te cudne produkty, ten wie, jaką 
moc niesie z sobą to określenie.

Promujemy lokalne akcenty
W tym roku impreza odbywała się 

pod nową nazwą. Chcieliśmy szcze-
gólną uważność skierować właśnie na 
Grodzisko, nasze słowiańskie wzgó-
rze, które kryje w sobie z pewnością 
wiele opowieści, a które – jak doszły 
nas słuchy – nie wszyscy mieszkań-
cy mieli okazję wcześniej odwiedzić. 
Jesteśmy przekonani, że to jedno 
z naszych najcenniejszych miejsc hi-
storycznych, dlatego bardzo chcemy, 
aby jak najsilniej zaistniało w świa-
domości naszych Mieszkańców.

Nie obyło się także bez obaw. Bo 
choć znacie przecież tę imprezę od 
wielu lat, to ostatni raz organizowali-
śmy ją cztery lata temu. Zastanawia-
liśmy się więc, czy po takiej przerwie 
uda się zdobyć Wasze nią zaintereso-
wanie, ale tak liczna obecność szyb-
ko rozwiała nasze wątpliwości. Tylu 
gości nie mieliśmy jeszcze nigdy! 
Bardzo za to dziękujemy. Cieszy-
my się, że byliście tego dnia z nami 
i za cudną atmosferę, którą wspólnie 
stworzyliśmy. Dziękujemy za Wasze 
życzliwe słowa, podziękowania i opi-
nie o tym, jak wielką wartością jest 
dla Mieszkańców to, żeby opowiadać 
o życiu naszych przodków.

Podziękowania 
To przedsięwzięcie nie udałoby 

się bez ogromnego zaangażowania 
wielu osób. Pozwólcie, że ich tutaj 
wspomnimy. Za całość organizacji 
odpowiedzialny był Referat Promocji 
i Wizerunku, w strukturach którego 
jest także Izba Pamięci i Tradycji Ry-
backich w Serocku. Za współorgani-
zację najgoręcej dziękujemy: na ręce 
Pani Renaty Mulik – pracownikom 
Centrum Kultury i Czytelnictwa 
w Serocku, Panu Adamowi i Panu 
Mirosławowi – za nagłośnienie i po-
moc w organizacji całości wydarze-
nia; na ręce Pana Dyrektora Miro-
sława Smutkiewicza - pracownikom 
Miejsko-Gminnego Zakładu Komu-
nalnego za piękne przygotowanie 
terenu imprezy i za wszelką pomoc 
przy technicznym zapleczu, Pani 
Ani Orłowskiej za wszelką pomoc; 
na ręce Pana Komendanta Adama 
Krzemińskiego - funkcjonariuszom 
Straży Miejskiej za czuwanie nad 
naszym bezpieczeństwem.

W szczególny sposób dziękujemy 
oczywiście: naszym Kołom Gospo-
dyń Wiejskich w Izbicy, Jachrance, 
Skubiance, Zegrzu, Dosinie i Boro-
wej Górze; Parzalni Kawy Pakame-
ra; rękodzielnikom i wystawcom: 
Pani Kasi i Tymkowi z Pracowni 
Działań Twórczych, Pani Elizie Kli-
mek z Rodzinnego Eko Zakątka, Pani 
Marii Chrzanowskiej, Pani Bogusła-
wie Żaczkiewicz, Pani Annie Karcz 
z Niezapomnianego Szycia, Pani 
Martynie Kowalskiej, Pani Małgo-
rzacie Paszkowskiej-Wojtowicz oraz 
Pan Gerardowi Wojtowicz, Pani An-
nie Makowskiej, Panu Janowi Kiesz-
kowskiemu, Pani Krystynie Dorocie 
Radzyńskiej, Pani Beacie Mędzela, 
Panu Jakubowi Potasińskiemu, Panu 
Sławomirowi Ibek, Fundacji Drze-
wiej, zespołowi Żniwa, grupie rekon-
strukcyjnej i wszystkim, dzięki któ-
rym mogliśmy spotkać się na Grodzi-
sku na Pikniku. Mamy nadzieję, że 
będziecie z nami za rok!

Agnieszka Woźniakowska 

eprasa.pl e08eb232b1



w w w.jarmark24.pl
nr 32/33 jarmark mazowiecki6 - 19 sierpnia 2024 9pOlecamy

Dziennikarz Broniarek zor-
ganizował zbiórkę dolarów i 
wysłał je do Ameryki, by wes-
przeć powtórną kampanię wy-
borczą George’a Busha. Inten-
cja Polaka była jak najlepsza, 
uczynek płynął ze szczerego 
serca, podyktowany przyjaźnią 
dla amerykańskiego polityka. I 
oto po niedługim czasie ofia-
rodawca znajduje w swojej po-
czcie kopertę, a w niej te same 
banknoty – zostały mu odesła-
ne, bez słowa wyjaśnienia. W 
kopercie niczego oprócz dolców 
nie było. Pogardliwe odtrące-
nie, uraza, przy czym nadawca 
nie uznał za konieczne skomen-
tować swej przesyłki.

A przecież można było w 
przeszłości obserwować na 
ekranie rozczulającą scenkę. 
Zadzierając ku pochylonemu 
nad nim wysokiemu Bushowi 
głowę, kurduplowaty Bronia-
rek prawił coś ze swadą. Popi-
sywał się opanowaną perfekt 
angielszczyzną, podczas gdy z 
twarzy amerykańskiego prezy-
denta spływał na Polaka pełen 
najżywszej sympatii uśmiech. 

Rzecznik prasowy Urban 
także wysłał coś do Ameryki: 
koce dla bezdomnych nowojor-
czyków. Była to kpina, kolejna 
akcja w wojnie propagando-
wej. Koce zostały przyjęte z 
podziękowaniem.

Kocami nie pogardzono, wa-
lutę odesłano, co dla Broniar-
ka było bardzo przykre, dla 
mnie zaś zdumiewające. Oto 
zwykłym, a nie poleconym 
listem przesłano forsę z dru-
giej półkuli i zielone dotarły 
do adresata. Wielka niefraso-
bliwość ze strony prezydenta 
USA czy też jego sekretarza. 

Włożyć kilkaset dolarów do 
standardowej koperty, zwilżyć 
wargami brzeg papierowego 
trójkąta, zalepić, zaadresować: 
Mr Broniarek, Poland, po czym 
– ignorując istnienie całej ar-
mii żądnych łupu poczciarzy 
– wrzucić kopertę do skrzynki. 
I z głowy. 

...Liczne zdjęcia pokazują 
Artura Rubinsteina z wesołym 
na rasowej twarzy uśmiechem. 
Jako „najszczęśliwszy czło-
wiek świata” siał uśmiechami 
wszem wobec. Lecz najszerszy 
uśmiech towarzyszył wyko-
naniu tanga. Dopiero wtedy 
można się było przekonać, 
jak wielkie są jego zębiska. 
Maksymalnie je wyszczerzał, 
podczas gdy palce błądziły po 
klawiaturze akcentując rytm 
powolnego tańca.

Jest to scena z biograficznego 
filmu, za który grający samego 
siebie Rubinstein otrzymał na-
grodę Akademii Filmowej. Do 
rezydencji Rubinsteinów po-
fatygował się „sam” Gregory 
Peck, by wirtuozowi-aktorowi 
wręczyć Oscara.

A powód tej nadzwyczajnej 
wesołości? Chodziło o to, by 
żaden z widzów nie posądził 
wielkiego pianisty o zły gust. 
On gra sobie tango, bo taką ma 
fantazję, ale nie robi tego po-
ważnie. Broń Boże. Nie należy 
przypuszczać, iż lubuje się w 
tym tańcu jak pierwszy lepszy 
bywalec dancingów.

...Wizyta prezydenta Rze-
czypospolitej w USA. Z twa-
rzy Lecha Kaczyńskiego, gdy 
się ze swym asystentem wsu-
nął do mrocznego pomieszcze-
nia (jakiś zakamarek Białego 
Domu), można było wyczytać 

Wieczne ścibolenie  w wiecznej promocji (13)

Uśmiechnięci na maksa 
respekt wobec Mulata, nie-
pewność, onieśmielenie, po-
czucie niższości. Zaś Mulat, 
całkowicie odprężony, wy-
szczerzał w kierunku kamery 
wielkie siekacze. Uśmiech tak 
szeroki jak to tylko możliwe, 
ukazujący maksymalną ilość 
zębów; więcej ukazuje jedynie 
naga czaszka. W zamierzeniu 
wesołka miał to być uśmiech 
sympatyczny, przyjazny, mó-
wiący: „rad jestem, że cię wi-
dzę”. W istocie było to zaśmie-
wanie się z ubogiego krewnego. 
W uśmiechu Amerykanina za-
warta była mieszanka protek-
cjonalności i kpiarstwa. Miał 
do wyboru: okazać niecierpli-
wość i lekceważenie lub śmiać 
się do rozpuku. Wybrał to dru-
gie. Postąpił jak pewien krytyk 
literacki mający do czynienia 
z grafomanem i zarazem wy-
sokiej rangi urzędnikiem. Nie 
mogąc grafomańskich wypo-
cin ekscelencji zrecenzować 
tak, jak na to zasługiwały, kry-
tyk jął wynosić autora pod nie-
biosy. Dla zgrywy, dla ulżenia 
sobie uznał przedłożone mu 
płody za arcydzieła.

...Na fotografii wystrojony 
w generalski mundur Kałasz-
nikow prezentuje światu swoją 
sławetną spluwę, owoc kra-
dzieży. Kim są okradzeni? To 
inni konstruktorzy broni auto-
matycznej – amerykański i fiń-
ski. Jestem pewien, że gdyby 
dzierżących swoje wynalazki 
sfotografować, Amerykanin i 
Fin stonowaliby swe uśmiechy. 
Bądź co bądź wchodzą tu w grę 
narzędzia mordu. Natomiast 
tłusta fizis sowieckiego ruszni-
karza jest tak rozpromieniona, 
uśmiech tak szeroki, że oczy 
zamieniają się w szparki. Moż-
na by pomyśleć, że ten pozio-
mo i oburącz trzymany gnat to 
dorodny, szczęśliwie urodzony 
osesek. A.K.
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OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

STOPNIE SCHODOWE 
Dębowe 100 x 30 x 3.8 cm  

Cena 130+VAT Klasa rustic  

Jesion 120 x 30 x 3.8 cm  
Cena 130 zl +VAT 

 Telefon 607607700

15
cm

20
cm

25
cm

30
cm

35
cm

40
cm

45
cm

ceny pln brutto:

50 cm 15 20 25 30 35 40 45

75 cm 23 30 33 45 53 60 67

100 cm 30 40 50 60 70 80 90

125 cm 38 50 63 75 88 90 102

150 cm 45 60 75 90 105 120 135

175 cm 52 70 88 105 122 140 158

200 cm 60 80 100 120 140 160 180

225 cm 68 90 113 135 158 180 203

250 cm 75 100 125 150 175 200 225

275 cm 83 110 138 165 193 220 248

300 cm 90 120 150 180 210 240 270

325 cm 98 130 163 195 228 260 293

350 cm 105 140 175 210 245 280 315

dł

CENY PARAPETÓW
drewno sosnowe, grubość 27 mm+/_1, klasa drewna BC

  szer

Drewno surowe do pomalowania we własnym zakresie Realizacja 14 dni roboczych, możliwość dostawy.

Kontak: tel: 607 607 700  |  mejl: biuro@parkiety-przyczka.pl

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

Burmistrz Miasta Pułtusk

Informuje, e został wywieszony na tablicy ogłosze w siedzibie Urzdu Miejskiego w Pułtusku
(Rynek 41) oraz zamieszczony na stronie Biuletynu Informacji Publicznej tut. Urzdu jak równie
na  stronie  Urzdu  Miejskiego  w  Pułtusku  na  okres  3  tygodni  (liczc  od  dnia  ukazania
si niniejszego ogłoszenia w prasie) wykaz o przeznaczeniu do wydzierawienia czci działki
połoonej w obrbie 29 miasta Pułtusk, oznaczonej nr ewid. 390/1 o powierzchni ok. 0,0150 ha.

pRaCa
dam pracę

ZATRUDNIMY PIEKARZY - mile widzia-
ny CIASTOWY. Piekarnia, Zegrzyńska 
36, Legionowo. Tel. 22 784 09 30, 22 
772 82 56 
 LEG 53498

szukam pracy

Dyplomowany ogrodnik podejmie 
prace pielęgnacyjne w ogrodzie, 
odchwaszczanie trawników, likwi-
dowanie mchu z trawnika, opryski 
na krzewy, usługa profesjonalną 
podkaszarką. 602-234-237 
 LEG 53475

SpoRT i uRoda

TuRYSTYka

uSłuGi
remont i budowa

Deski, podesty (prywatnie), tanio!!  
602 390 680 
 LEG 53499

Elektryk złota rączka 515010373 
 LEG 53478

Firma SID - remonty pod klucz.    Su�-
ty podwieszane, gładzie,      malowa-
nie, glazura, oświetlenie,  meble na 
wymiar. Oferujemy pomoc w aranżacji 
pomieszczeń poprzez    zastosowanie 
funkcjonalnych oraz  ergonomicznych 
rozwiązań,           wizualizacje. Szybko i 
solidnie. 576153493 
 LEG 53492

Malowanie, tapetowanie osobiście, 
solidnie 694-065-757 
 LEG 53451

złoTa RĄCzka - usługi budow-
lane,   hydrauliczne, elektryka, 
mniejsze  i większe remonty. 
Szybko, tanio  
i  solidnie. Referencje. 735953829 
 LEG  53387

ogrodnicze

Wycinka drzew metodą alpinistyczną, 
sekcyjna wycinka drzew, przycinanie, 
prześwietlanie koron drzew, usuwa-
nie martwych drzew, gałęzi, konarów, 
usługi rębakiem, zrębkowanie gałęzi 
oraz wywóz urobku. Z PODNOŚNIKA, 
MIEJSCA TRUDNO DOSTĘPNE, PROFE-
SJONALNIE.  698-991-470 
 LEG  53176

inne

anteny, usługi RTV, domofony, 
wideofony, alarmy. 608630582 
 LEG 53174

Wynajem i usługi podnośnikiem  
koszowym.  Tel. 602 86 57 86. 
www.robert.media.pl 
 LEG  53175

nieRuCHoMoŚCi
sprzedam dom

Wójcik Development Adam Wójcikow-
ski 05-119 Łajski, ul. Fabryczna 20 
+48 533 063 000, +48 502 469 160 
 biuro@wojcikdevelopment.pl   
 LEG 53425

sprzedam działkę

Sprzedam działkę budowlaną nieda-
leko centrum handlowego Zakroczym 
+48 732 613 432 
 PUL 53500

do wynajęcia

Wynajmę hale magazynową, pow. 
700 m.2., wysokość 11 m. posadzka 
bezpyłowa. Serock, pow. legionowski. 
(tylko SMS-y) 500-833-492 
 LEG 53493

Wynajmę pokój dla pani w 
Legionowie przy targowisku. 502 
029 326 
 LEG 53494

poszukuję do wynajęcia

 Wynajmę garaż ok 70 m z 
dostępem do wody i prądu. pod 
działalność gospodarczą.  +48 
500 576 311 
 LEG 53455

RoLniCTWo
sprzedam

JAJA WIEJSKIE OD KUR GRZEBIĄCYCH 
Tel. 728 366 774 ul. Małołęcka 26, 
Nieporęt. Możliwość dowozu lub 
odbioru w Legionowie,  22 784 69 72. 
 LEG 53177

zWieRzĘTa
sprzedam

Sprzedam prasę rolującą NEW 
HOLLAND 841, cena 5000 zł, tel. 516 
441 453. 
 PUL 53495

uRoCzYSToŚCi
organizacja imprez

Parodysta, wodzirej, konferansjer, 
animator kultury, pół�nalista pro-
gramu „Mam talent” - tanio, solidnie 
- Legionowo i okolice 791833101 
 LEG  53384

ReSTauRaCJa LeGionoWSka; 
chrzciny, komunie, stypy,  
urodziny, uroczyste obiady,  
romantyczne kolacje, catering. 
Tel. 505-360-809,  www.legio-
nowska.pl 
 LEG  53178

SpRzĘT iT

MaTRYMoniaLne

koMunikaTY

RÓŻne
kupię szklarnie do rozbiórki 
mnożarki, gotówka 515924866 
 LEG 53413

Sprzedam duże drewniane rzeźby, 
kapliczki  601913597 
 LEG  53386

Sprzedam: parapety i stopnie 
schodowe: dębowe 100 x 30 x 3.8 
cm - cena 130 +vat (klasa rustic); 
jesionowe 120 x 30 x 3.8 cm 130 zl 
+vat.  Telefon 607607700 
 PUL 53466
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OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

terminy na 2024
   Wesela i Przyjęcia poślubne

Zapraszamy: tel. 531 093 982; 507 104 572, 
e-mail: info@palacjablonna.pan.pl

LEGIONOWO

Jagielloñska 8

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.
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12 kuLtura

przygoda z gliną  
nad Zalewem Zegrzyńskim

Wędrujące Czytanie  
z Tomaszem Samojlikem

Warsztaty społeczne
Powiat Legionowski zaprasza do udziału 
w realizowanym zadaniu, którego celem jest 
przeprowadzenie serii warsztatów rozwijana 
kompetencji społecznych młodych mieszkańców 
powiatu w wieku od 4 do 18 lat

Zadanie polega na pracy z grupami dzieci i młodzieży, 
która ukierunkowana jest na naukę efektywnych sposobów 
funkcjonowania w społeczeństwie w bezpiecznych warun-
kach. Warsztaty obejmują zagadnienia takie jak: umiejęt-
ność słuchania, proszenie o pomoc, tolerancja i akceptacja, 
nawiązywanie i budowanie pozytywnych relacji, rozumienie 
innych, poznawanie własnych uczuć, rozpoznawanie swo-
ich mocnych stron, wzmacnianie poczucia własnej wartości 
i wiary w swoje możliwości, pozytywna adaptacja do zadań 
i wyzwań życia codziennego, umiejętność radzenia sobie ze 
stresem oraz zwiększanie odporności na stres.

Warsztaty będą realizowane w pięciu grupach wiekowych: 
4-6 lat, 7-9 lat, 10-12 lat, 13-15 lat, 16-18 lat. W każdej gru-
pie przewidziano udział maksymalnie 10 osób. Każda gru-
pa wiekowa będzie uczestniczyć w jednym indywidualnym 
spotkaniu wstępnym, ośmiu warsztatach grupowych oraz 
jednym indywidualnym spotkaniu podsumowującym, co 
łącznie daje 10 spotkań.

Warsztaty będą się odbywać w Poradni Zdrowia Psychicz-
nego Psychoklinika w Chotomowie, przy ul. Tęczowej 5A. 
Aby zapisać dziecko na warsztaty, należy zadzwonić pod 
numer: 505 071 414. Liczba miejsc jest ograniczona, dlatego 
zachęcamy do szybkiej rejestracji.

Zadanie pn. „Podnoszenie i rozwijanie kompetencji spo-
łecznych wśród dzieci i młodzieży z terenu powiatu legio-
nowskiego.” jest współfinansowane ze środków Samorządu 
Województwa Mazowieckiego.

pk

Spotkania, zorganizowa-
ne we współpracy z gmin-
nymi bibliotekami, odbyły 
się 30 lipca w Legionowie 
i Jabłonnie, a dzień później 
w Wieliszewie, Serocku oraz 

Nieporęcie. Tegoroczny temat 
cyklu brzmiał „Chodź, narysuj 
mi las”. Podczas warsztatów 
dzieci uczyły się, jak w prosty 
sposób narysować las i jego 
mieszkańców, oraz odkrywały 

bogactwo i tajemnice leśnego 
ekosystemu.

Wędrujące Czytanie to ini-
cjatywa Powiatowej Bibliote-
ki Publicznej w Legionowie, 
organizowana od 2019 roku. 
Akcja ma na celu promocję 
czytelnictwa wśród dzieci 
i młodzieży z powiatu legio-
nowskiego. Każda edycja Wę-
drującego Czytania jest po-
święcona innemu tematowi, 
a zaproszeni goście wprowa-
dzają uczestników w fascynu-
jący świat literatury. pk

Dzieci z gmin 
Serock, Nieporęt, 
Wieliszew oraz 
Jabłonna uczestniczą 
w warsztatach 
ceramicznych pn. 
„Przygoda z gliną 
nad Zalewem 
Zegrzyńskim,” 
organizowanych przez 
Fundację Artystyczną 
Wylepiarnia. 
Warsztaty są 
współ�nansowane 
przez Powiat 
Legionowski

Pierwsza część warsztatów 
odbyła się 30 lipca, podczas 
której uczestnicy lepili gli-
niane stateczki. Kolejne spo-
tkanie zaplanowane jest na 14 
sierpnia, gdzie dzieci nada-
dzą swoim pracom kolorów 
za pomocą szkliwa. Warsz-
taty są doskonałą okazją do 
pracy z gliną – materiałem, 
który oferuje nieograniczo-
ne możliwości twórczej eks-
presji. Pod czujnym okiem 
instruktorów dzieci miały 
szansę kreatywnie spędzić 
czas, rozwijać swoją wy-
obraźnię oraz rozpocząć 
przygodę z ceramiką.

Dżepetto

Najmłodsi mieszkańcy powiatu legionowskiego mieli 
okazję wziąć udział w kolejnej edycji Wędrującego 
Czytania, letniej akcji Powiatowej Biblioteki 
Publicznej w Legionowie. W tym roku dzieci wyruszyły 
w czytelniczą i plastyczną podróż z Tomaszem 
Samojlikem – biologiem, popularyzatorem przyrody, 
rysownikiem i twórcą komiksów

ZAPROSZENIE
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14 nasze rocznice

upowszechnienie wiedzy 
o tych wydarzeniach, a tak-
że stanowi przekaz wartości 
patriotycznych. Pokazuje po-
święcenie i bohaterstwo żoł-
nierzy Armii Krajowej oraz 
harcerzy Szarych Szeregów 
w walce o godność Polaków 
i wolność Polski. Jest tak-
że ważnym przesłaniem dla 
młodzieży i lekcją historii dla 
osób odwiedzających Legio-
nowo - dodał.

Informacje na tablicach 
dotyczą wydarzeń z I Rejonu 
VII Obwodu „Obroża” Armii 
Krajowej, obejmującego te-
ren obecnego powiatu legio-
nowskiego oraz części war-
szawskiej dzielnicy Białołę-
ka. Jak podkreślał Wojciech 
Jeute, inicjator wystawy 
i autor układu tematycznego, 
ekspozycja uwypukla m.in. 
chęć niemieckiego najeźdźcy 
do zniszczenia świadomości 
narodu, że jesteśmy Polaka-
mi. Tablice poświęcone są 
więc np. tajnemu czasopismu 
wydawanemu w Legiono-
wie, tajnemu nauczaniu np. 
geografii, historii Polski; 
tajnemu harcerstwu; a tak-
że konspiracyjnym szko-
leniom wojskowym Armii 
Krajowej. 

Warto obejrzeć.
Olga Gajda

80. ROCZNICA WYBUCHU POWSTANIA WARSZAWSKIEGO

W poczytalni o armii Krajowej
JABŁONNA. Punkty Hop&Go w gminie?

„Parking” na hulajnogi 
elektryczne w Jabłonnie?
Dziesiątki pozostawionych w losowych miejscach 
hulajnóg elektrycznych w powiecie legionowskim to 
coraz większy problem. Najbardziej widoczny jest 
w Legionowie oraz Jabłonnie. Pomysł na poradzenie 
sobie z nim ma wiceprzewodniczący Rady 
Powiatu Legionowskiego, radny Karol Urbaniak. 
Zaproponował, aby na terenie Jabłonny wyznaczyć 
specjalne przestrzenie, w których hulajnogi 
obowiązkowo trzeba będzie zaparkować

W lipcu br. wiceprzewodniczący Rady Powiatu Legionow-
skiego, niezrzeszony radny Karol Urbaniak zwrócił się do 
władz Gminy Jabłonna w sprawie porzuconych na ulicach 
hulajnóg elektrycznych. W przesłanym piśmie, radny doma-
ga się reakcji na ten problem i uporządkowania sytuacji z ni-
mi. Odpowiedzią na niego ma być wyznaczenie specjalnych 
przestrzeni, w których obowiązkowo trzeba by było zaparko-
wać te pojazdy. – Zwracam się z uprzejmą prośbą o podjęcie 
odpowiednich kroków w celu wyznaczenia punktów Hop&Go 
do parkowania dla hulajnóg elektrycznych. W ostatnim czasie 
w sołectwie Jabłonna można coraz częściej zaobserwować na 
chodnikach hulajnogi elektryczne. Są one przede wszystkim 
dużym problemem, szczególne dla osób niewidomych i nie-
dowidzących. Do tego wpływają negatywnie na przestrzeń 
miejscowości. Punkty/koperty Hop&Go (wskakuj i jedź) na 
chwilę obecną wydają się ciekawym pomysłem i rozwiąza-
niem. Taki system działa m. in. w Poznaniu i w Lublinie - 
napisał w piśmie do władz Gminy Radny. - Każdy taki punkt 
Hop&Go można odpowiednio oznaczyć za pomocą znaku 
pionowego, a przede wszystkim załączyć lokalizacje w apli-
kacjach operatorów sprzętu. Osoby, które pozostawią sprzęt 
poza wyznaczonym miejscem, nie będą mogły zakończyć 
wypożyczenia, a opłata będzie im nadal naliczana - dodał 
w mediach społecznościowych Karol Urbaniak.

Paulina Nowicka

Całodobowy numer interwencyjny TiO

22 784 92 01
Byłeś świadkiem czegoś ważnego? Zadzwoń! 

lub napisz na toiowo@toiowo.eu

Od końca lipca 
2024 r. na dworcu 
kolejowym 
w Legionowie 
są tablice 
informujące o: 
oporze przed 
germanizacją, 
walce 
z niemieckim 
najeźdźcą 
i lokalnych 
strukturach Armii 
Krajowej podczas 
II wojny światowej 
i Powstania 
Warszawskiego

Wystawa została przygoto-
wana we współpracy Zespołu 
Ochrony Pamięci Armii Kra-
jowej „Brzozów” (ZOPAK) 
oraz władz samorządowych 
Legionowa. Prezes ZOPA-
K-u Stanisław Gołąbek na 
otwarciu ekspozycji podkre-
ślał, że wydarzenia w 1944 
r. w Legionowie i okolicy są 
mało znane społeczności na-
szego powiatu. 

- Ta wystawa ma na 
celu przede wszystkim 

SPROSTOWANIE
W tekście Piotra Koryckiego 

pt. „Za każdy kamień twój...” 
(TiO nr 31/2024 r., str. 14)) błęd-
nie wskazano jako dowódcę od-
działów powstańczych w Legio-
nowie kpt. Kazimierza Jackow-
skiego pseudonim „Torpeda”. 
W rzeczywistości dowódcą 
(komendantem I Rejonu 
„Marianowo-Brzozów”) był 
ppłk Roman Kłoczkowski 
pseudonim „Grosz”.

Za pomyłkę przepraszamy.
Redakcja
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w w w.toiowo.eu
nr 32/33  mazowiecke toiowo6 - 19 sierpnia 2024

T
E

LE
F

O
N

 I
N

T
E

R
W

E
N

C
Y

JN
Y:

 2
2

 7
8

4
 9

2
 0

1
, t

o
io

w
o

@
to

io
w

o.
eu 15Miasto/powiat

Rozpoczęło się 
opracowywanie planu 
ogólnego dla całego 
miasta Legionowo, który 
ma zastąpić studium 
uwarunkowań i kierunków 
zagospodarowania 
przestrzennego 
z 2017 r. Obecnie trwa 
zbieranie wniosków 
do projektowanych 
przepisów mających być 
ujętych w powstającym 
dokumencie. Mogą je 
składać mieszkańcy oraz 
przedsiębiorcy

Procedura sporządzania pla-
nu ogólnego dla całego miasta 
została zapoczątkowana pod 
koniec maja 2024 r. Podjęta 
uchwała ma związek z ostatnią 
nowelizacją ustawowych prze-
pisów dotyczących planowania 
przestrzennego ma zastąpić 
dotychczasowe studium uwa-
runkowań i kierunków zago-
spodarowania przestrzennego.

Długa, ale potrzebna 
procedura

Aby była zgodna z prawem, 
muszą zostać przeprowa-
dzona z czynnym udziałem 

mieszkańców danego teryto-
rium. Już teraz legionowianie 
mogą zgłaszać swoje postu-
laty do wstępnych założeń 
planistycznych. Można je 
zgłaszać do 20 sierpnia 2024 
r. Potem, nad każdym z nich 
pochyli się prezydent Bogdan 
Kiełbasiński. Rozstrzygnię-
cia te nie będą wiążące. O lo-
sie każdego z nich w odręb-
nych głosowaniach przesądzą 
radni. Termin finalizacji pro-
cedury nie jest znany.

Nowe przepisy ułatwią 
nam życie

Wprowadzone przez usta-
wodawców zmiany przewi-
dują zastąpienie dotychcza-
sowego ogólnego studium 
uwarunkowań i kierunków 
zagospodarowania prze-
strzennego gmin i miast, 
planem ogólnym. Dokument 
ten ma zawierać wyłącznie 
podstawowe ustalenia, które 
mają być bazą dla uchwalania 

szczegółowych miejscowych 
planów zagospodarowania 
przestrzennego (mpzp) oraz 
do wydawania decyzji o wa-
runkach zabudowy. Ma to uła-
twić prace nad przyjmowa-
niem nowego planu miejsco-
wego. Procedury przyspieszy 
również elektroniczna forma 
dokumentu. Ministerstwo 
Rozwoju i Technologii in-
formuje również, że nową 
formą planu miejscowego 
będzie zintegrowany plan 
inwestycyjny sporządzany 
na wniosek inwestora, któ-
ry docelowo zastąpi uchwa-
łę o ustaleniu lokalizacji 
inwestycji mieszkaniowej, 
wydawaną dotychczas na 
podstawie tzw. specustawy 
mieszkaniowej. Inwestor po 
podpisaniu z gminą umowy 
urbanistycznej będzie mógł 
zostać zobowiązany np. do 
budowy szkoły lub wsparcia 
takiej inwestycji.

Paulina Nowicka

LEGIONOWO. Nowy plan ogólny dla całego miasta!

Trwa zbieranie wniosków do planu ogólnego miasta!

LEGIONOWO

Nowe stojaki  
na 72 rowery
Na parkingu przy ul. Szwajcarskiej, wsłuchując 
się w apele mieszkańców, zamontowano kolejne 
stojaki dla rowerów. W efekcie, na terenie centrum 
komunikacyjnego jest już 257 stanowisk dla 
rowerów

Inwestycję zrealizowało konsorcjum miejskich spółek PEC 
oraz KZB, zarządzające obiektem. Montaż nowych stojaków 
rowerowych jest częścią programu promocji zrównoważone-
go transportu. Legionowo jest jednym z najbardziej „rowero-
wych” miast w Polsce, a inwestycje tego typu służą wygodzie 
rowerzystek i rowerzystów. Dodatkowym elementem całego 
systemu są ścieżki rowerowe, które pozwalają na efektywne 
podróżowanie po mieście, a jest ich już prawie 30 km.

Rower jest najbardziej zrównoważonym środkiem trans-
portu, a możliwość pozostawienia go w komfortowym oraz 
bezpiecznym miejscu sprawia, że chętniej i częściej wybiera-
my go do codziennego przemieszczania się. Liczba rowerzy-
stów w Legionowie stale rośnie, a razem z nią, co normalne, 
wzrasta zapotrzebowanie na rozbudowę niezbędnej małej 
architektury. Dlatego nowe stojaki przy Centrum Komunika-
cyjnym to pierwszy krok w dobrą stronę dla rozwoju infra-
struktury rowerowej– komentuje zastępca prezydenta Mi-
rosław Grabowski.                                                                       red

REKLAMA

ZAPROSZENIE
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16 sport

Bezpieczeństwo podczas letnich 
wyjazdów jest bardzo ważne, 
szczególnie dla rodziców 
podróżujących autokarami dzieci 
i młodzieży. Dlatego warto poddać 
autokar kontroli przed podróżą

Kontroli dokonuje policja lub funkcjonariu-
sze Inspekcji Transportu Drogowego. Infor-
macje o stanie technicznym pojazdu można 
sprawdzić również samodzielnie, korzystając 
ze strony

bezpiecznyautobus.gov.pl, gdzie po wpisaniu 
numeru rejestracyjnego pojawiają się:

informacje o aktualności badania techniczne-
go, dane techniczne, informacje o polisie OC.

Przestrzeganie procedur kontrolnych, regu-
larne sprawdzanie stanu technicznego autoka-
ru oraz aktualna dokumentacja są kluczowe 
dla zapewnienia bezpiecznej podróży. Stan po-
jazdu może zostać sprawdzony także w bazach 
transportowych, gdzie autobus stacjonuje na 
co dzień. Z kolei kontrole przed wyjazdem na 
wycieczkę mogą odbyć się w miejscach zbiórki 

pasażerów, takich jak:
Parkingi przed szkołą,
Miejsca turystyczne,
Dworce autobusowe.

Co jest sprawdzane?
Inspektorzy kontrolują przede wszystkim 

stan techniczny pojazdu, trzeźwość oraz czas 
pracy kierowców. Szczególną uwagę zwraca 
się na:

Układ: hamulcowy, kierowniczy, 
wydechowy,

Stan opon,
Oświetlenie.
Sprawdzane jest także wyposażenie pojaz-

du, w tym oznakowanie wyjść awaryjnych, 
liczba młoteczków przy szybach, mocowanie 
siedzeń oraz liczba miejsc siedzących i mecha-
nizm awaryjnego otwierania drzwi. Kontrola 
obejmuje również tachograf, który rejestruje 
aktywność kierowcy, w tym przejechany odci-
nek i prędkość pojazdu. W ten sposób można 
zweryfikować, czy kierowca jest wystarczająco 
wypoczęty do przebycia podróży.

Kierowca musi uzyskać negatywny wynik 
testu na obecność alkoholu we krwi. W przy-
padku podejrzenia obecności zakazanych 

substancji, policja ma prawo przeprowadzić 
testy na obecność narkotyków.

Jak przygotować się do kontroli?
Aby pojazd mógł być dopuszczony do jazdy, 

musi spełniać wszystkie wymagania. Ważne 
są:

Regularne przeglądy techniczne,
Aktualna dokumentacja pojazdu oraz upraw-

nienia kierowcy, w tym prawo jazdy kategorii 
D, świadectwo kwalifikacji zawodowej oraz 
karta kierowcy.

Zapewnienie bezpieczeństwa pasażerów 
obejmuje także zatrudnienie odpowiednio 
przeszkolonego personelu oraz minimalizo-
wanie zagrożeń ze strony innych osób. Jak 
mówi Kamila Barszczewska, Prezes Zarządu 
AUXILIA S.A., firmy specjalizującej się w po-
mocy ofiarom wypadków komunikacyjnych, 
„Zapewnienie bezpieczeństwa pasażerów nie 
jest związane wyłącznie ze spełnieniem odpo-
wiednich wymogów technicznych przez środek 
transportu, którym posługuje się przewoźnik. 
To także zatrudnianie należycie przeszkolone-
go personelu oraz zapewnienie bezpieczeństwa 
osobistego podróżnym przez zminimalizowa-
nie zagrożeń ze strony innych osób”.

Kontrola autokaru przed wycieczką  
– zacznij bezpiecznie wakacje

Bezpieczeństwo podczas letnich wyjazdów 
jest priorytetem dla organizatorów i przewoź-
ników. Przestrzeganie procedur kontrolnych, 
regularne sprawdzanie stanu technicznego 
autokaru oraz aktualna dokumentacja są klu-
czowe dla zapewnienia bezpiecznej podróży. 
Współpraca ze służbami, takimi jak Inspekcja 
Transportu Drogowego czy policja, pomaga 
w identyfikacji potencjalnych zagrożeń i za-
pobieganiu nieprzewidzianym sytuacjom na 
drodze. Dzięki temu podróżujący mogą mieć 
pewność, że dotrą na miejsce swojej wycieczki 
w odpowiednich warunkach i bezpiecznie.  r.

BEZPIECZNA PODRÓŻ

Kontrola autokaru przed wycieczką

Dziewiąty etap  

ŻTC BIKE RACE w Serocku:  

Jan Skrzypek 
TRIUMFUJE
Miniona niedziela przyniosła emocjonujący dziewiąty 
etap cyklu ŻTC BIKE RACE, który odbył się w Serocku

Na starcie stanęło ponad 
200 kolarzy z całej Polski, 
rywalizujących na różnych 
dystansach. Pogoda nie sprzy-
jała zawodnikom, gdyż silne 
podmuchy wiatru i okresowe 
opady deszczu utrudniały jaz-
dę, powodując częste zmiany 
w peletonie.

Najwięcej emocji dostar-
czyły kategorie pokonujące 
najdłuższy dystans, wyno-
szący niemal 105 kilometrów. 
W kategorii M20 SUPER-
PRESTIGE triumfował Jan 
Skrzypek z Legionowa, re-
prezentujący Spica Solutions. 
Drugie miejsce zajął Piotr 
Gadomski z Gdańska, a trze-
cie Mateusz Pacocha z PS8 
Racing Team z Warszawy. 
W kategorii M30 najlepszy 
okazał się Tomasz Krupiński 
z Czyżowa, który wyprzedził 
Jakuba Szczerbińskiego (Spi-
ca Solutions) z Warszawy oraz 
Tomasza Jaworskiego (FA-
BRYKAROWEROW.COM) 
z Częstochowy.

W kategorii RED, prze-
znaczonej dla starszych za-
wodników, pełny dystans 
najszybciej pokonał Dominik 
Patrzykowski z Łobodna, 
reprezentujący FABRYKA-
ROWEROW.COM. Wśród 
kobiet najszybsza była Emilia 
Graban z Gdańska (ActiveJet), 
która wyprzedziła Magdalenę 
Kizerwetter-Świdę (JB Rowe-
ry) z Warszawy oraz Monikę 
Plutę z Bębnowa.

Dyrektor cyklu, Wojciech 
Pawelec, podsumowując wy-
darzenie, zaznaczył: - W Se-
rocku rozpoczęliśmy drugą 
część sezonu. Za nami cieka-
wy i jednocześnie trudny wy-
ścig, ale to już historia. Teraz 
czeka nas chwila przerwy, a do 
ścigania wracamy 25 sierp-
nia w Górze Kalwarii. Dzień 
później ściganie przeniesie 
się do Warki, gdzie oprócz 
tradycyjnego etapu odbędą 
się Mistrzostwa Polski służb 
mundurowych.
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